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a sprzedać niema komu, nikt bowiem o kupno się nie 
zgłasza. 3% 
Z jednej strony obfitość lasów, a z drugiej brak 


Drzewo zaś w grójeckiem - dochodzi od 10 == 12 
mbli z dostawą do miasta,! aw większych partjach 


| Nagi, BI Ofiary; Mszy Świętej. (l 


em Najświętszego $akramenta z odprawieniem 
'ępnie, w dalszym ciągu odbyła. się przed olta- 


| tem Matki TA k | nabyć go niepodobna na użytek fabryczny. 
g tatki Boskiej Różańcowej solenna, Wotywa,, środków komunikacyjnych, jak dróg bitych, kolei, Z wielką zatem radością wyczytano w pismach 


| ma rozpoczęła się 6 godzinie 11-tej. 
Ja Es Wit zaś odbędą się uroczyste Nieszpory. 
tiag, ZElstwo to odprawiać się będzie w dalszym - 


Big, Jurzejszego tymże samym eoi dzisiaj po- 
ET B x 
nie 


lub dogodnego spławu, wpływają głównie. na tę sta- 
gnację handlową i tym sposobem zmuszają, niejako 
właścicieli do ochrony tego, co w innych miejscaeh, 
znajdujących sie w dogodniejszych warunkach, da- 


publicznych o projekcie wybudowania linji tramwa- 
jowej z Warszawy przez Grójec do Radomia, gdyż 
to.ułatwiłoby wielce komunikację i koszta transpor- 


tu nietylko węgia, lecz i innych towarów bardzoby 


Slains « wad sosiebiwocudwawwi, | WRO jaż zmarnowanem zostało! ; BrT obniżyło, ; ; 
Mni dzieję zaś, jako w ostatni dzień oktawy wspó-,| | .Itak, na prawym brzegu Wisły, a szczególniej Czy jednak projekt ten, jakkolwiek bardzo upra- 
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p wa hiowy obchód: dwoma kazaniamii 1 sólemmą 
ieil Ją nieszporną, w której przyjmą udział niszyste 


w okolicach zbliżonych do Warszawy, lasów prywat- 
nych w całem tego słowa znaczeniu jest dziś bardzo 
mało i dotkliwy brak drzewa niezmiernie tczuwać 


gniony, był naprawdę, lub. tylko: dla wybadania o- 
pinji ezyniony i czy kiedy się ziści — przyszłość po- 
każe, | 


-n m m 
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braku drzewa w niedalekiej przyszłości, zmuszone 
ka yawczasu szukać innych surogatów zastępują- 
cych drzewo. iS mos $ 
| Pemi surrogatami są torf i węgiel kamienny. 
PZONNOŻENA iżediadat GD oh bta _ *Kopalnie torfa rzadko gdzie w naszym kraju ra- 
gdzie „uenienia Pańskiego przy ulicy Miódowej, | cjonalnie są prowadzone, a jeżeli gdzie go eksploa- 
Nej pa "zyszłą niedzielę przypada obchód dorocz-'| tują, to tylko po największej części na swoją potrze- 
i „Poświęcenia tegoż kościoła4«':0//, , bę, mniej zaś na sprzedaż, 

| “Na torf więc fabryki mało liczyć mogą i w ogólno- 
ści nie liczą. 

Węgiel kamiennny jest dzisiaj wyłącznie żądanym 
iużywanym, a jeżeli fabryka położoną jest w bliz- 
kości kolei żelaznej, zaopatrzenie się w materjał ten. 
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W roku 1453 cala Polska zabrzmiała sławą ucznia 
św. Bernarda Seneńskiego, Jana Kapistrana, który 
właśnie w tej porze, na usilne prośby i wezwania tak 
kardynała. Zbigniewa Oleśniekiego jak i samego kró- 
la Kazimierza Jagiellończyka, przybył do Krakowa. 

Przybył zaś w eclu zpoprawy ludu, zapalenia sere 
martwych i ożiębłych, zniesienia nadużyć, , zaszeze- 
pienia nasion enóti użyźnienia tej winniey Pańskiej 
cierniami i kąkolem występków zagłuszonej*. 

Nic jest zadaniem naszem opisy wanie; szlachetnej 
misji, Jana. Kapisiraua i jeżeli wspominamy 0 niej, 


taga; Anny na Krakotskiem:Przedmieścin; v gdzie. 
Pranaita abehodzoną będzie doroczna pamiątka, św. 


ciszka Seraficki 
Mian Seratickiego, odłożona z ubiegłego po- 


iedy w Warszawie- (drzówa opałowe pla- 


[4519 
k nie przychodzi z tak wielką trudnością. „| to dlatego, że-od tej chwili datuje. się u nas- powsta- 
m Po bardzo wysokiej „cenie, tak, iż nawet nagog- popas inaczej dzieje alę, jeżeli fabryka oddało" | nie zakonu bernardynów, (BGA Oi. p ; 
sztą nie pod węgi 1.przycho i, już uciekać si „do ną jeść o mil kilka od kolei. 7 ' $ Załóżony bowiem zaraz klasztor w Krakowie na. 
dë enig przyrządzanych podpal = tan y ewod S u rzeczywiście trudności są większe do przeła- ! Stradomiu, stał się rozsadnikiem licznych klasztorów, 
dzy "A samego, nie jedfiemti z czytelńików zap e mania, sprowadzanie zaś węgła z oddalonego punktu | które w niespełna sto lat juź były w Tarnowie, Opa- 


miej: | dokonywa się z niesłychanym mozotem i kosztem. 

' Jedna np. cukrownia: w pów. grójeckim, w prze- 
widywaniu braku drzewa, zmuszona jest już obecnie 
zaopatrywać się w węgiel z Wafszawy, czyniąc to 
furmankami najętemi lub własnemi. 
Furmani, wzdragają się węgiel dostawiać, 


towie, Lublinie, Radomiu, Warszawie, Łowiczu, Ske- 
póm, Lubawie, Lwowie, Poznaniu, Kalisza, Kazimie- 
rzu, Kole, Kościanie, Kobylinie, Warcie i Bydgosz- 
czy, Kownie i Tykocinie, Samborzu si Przeworsku. 

Ten niesłychany. w dziejach klasztorów rozrost 
bernardynów. przypisać należy, że zakon ten najle- 


Wig wyda się wiadomość, iż'są jeszcze taki 
8 Wyda się wiadomość, iż są jeszcze takie miej 
r naszym kraju (jak np. na krańcach gubernji 
wzgl Kie), w poblizkości Bugu), w, których lasy 
tędy Mie znaczne nie przynoszą prawie żądnego, go- 

tied A 


nie wi- 
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zieje się to dlatego, żeby, nie chciano i nie. 


knych, którą coraz liczniej odwiedzali ciekawi. Że 
zaś był gościnny, przyjęcia robił świetne. i utrzymy- 
wał stosunki muzykami, więc nieznacznie zorgani- 
zowały Się u niego wieczory koncertowe, które 
nawet damy zaszczycały swoją obecnością. 

Pan Tomasz był wszystkim rad, a widzące w zwier- 


"Toż samo ulica Miodowa pomyślećby mogła o nim. I 
| Gdy był jeszcze obrońcą, biegał tak prędko, że nie 

aciekłaby przed nim żadna szyaczka,, wracająca 
z magazynu do domu. Był wesoły, rozmowny, : trzy- 
mał się prosto, miał czuprynę i nosił wąsy zakręcone 
ostro do góry. Już wówczas sztuki piękne robiły na 


OPOWIEDZIAŁ (13 nim wrażenie, ale czasu im nie poświęcał, bo szalał— | ciadłach, że ezoło przarosio or już ciemię i sięga do 
Ozn] AUUT GAZU bitami, Co prawda, miał do nich szczęście i | białego jak śnieg kołnierzyka, coraz częściej przy* 
SŁAW PRUS. Jakobian CQ prawda, miat, Ni mego jax Soe Ko co | ao SOTA RAA Eh 
KOLESŁAW PEN ; nieustańnie był swatany. „Ale. cóż z tego, kiedy pan | pęminał sobie, że bądź eo bądź. wypada mu się ożę- 
its: prze 


woj Miodowej, codzięń, około południa, można 
kać jegomościa w pewnym wieku, który 


Tomasz nie mógł nigdy źnaleźć ani jednej chwili na 
oświadczyny, będąc zajęty, jeżeli nie praktyką, to— 
gchadzkami. Od Frani szedł do sadu, z sądu biegł do 
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nić. Tem bardziej, że dla kobiet; wciąż czuł życzli- 
wość, Í 2 aobgi y 
Raz, kiedy. przyjmował liczniejsze niż zwykle toś, 
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Latał 4 placu Krasińskich ku ulicy: Senatorskiej. Zosi, którą nad wieczorem opuszczał, ażeby z Józią i | warzystwo, „jedna z młodych pań, rozejrzawszy się 
Popice osi on wykwintne, ciemno-granatowe palto, | Filka zjeść kolacją. pó salonach, zawołała: .. Ph: 2 T 

Bofygyate spodnie od pierwszorzędnego krawca, biity Gdy został mecenasem, czoło, skutkiem natężonej — (o za obrazy... A jakie gładkie posadzki!... Zo- 


Yindee jak zwierciadła — i —nieco wyszałżny 


ty Ties miał twarz rumianą, spakowate fawóry- 
Ergo e, łagodne oczy. Chodził pochylony, trzyma- 
Da ga W kieszeniach. W dzień pogodny nosit pod 
wara sua dfs JAP Pe 
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pracy umysłowej, urosło mu aż do ciemienia, a na 
wąsach pokazało się kilka srebrnych włosów. Pan 
Tomasz pozbył się już wówczas młodzieńczej gorącz- 
ki, miał majątek i ustaloną opinję znawcy sztuk pię- 
knych. A że kobiety wciąż ,kocliał, więc. począł my- 
śleć o małżeństwie, Najął nawet, mieszkanie z 8szę- 
ścia pokojów złożone, , urządził w. niem na własny 


na pana mecenasa będzie bardzo szczęśliwa. 
— Jeżeli do szezęścia wystarczą jej gładkie po- 
sadzki,— odezwałsię na to półgłosem, serdeczny przy- 
jaciel n erenasa. Ę 
W salonie zrobiło się bardzo wesoło. Pan Tomasz 
także : uśmiechnął się, ale od tej pory, gdy mu kto 
wspomniał, o małżeństwie, machał niedbale ręka, uó+ 


M hk głęboko zamyślony i postwał się zwol- | koszt posadzki, sprawił obicia, piękne meble —i— | wiąc: o 
Aa | prze dad” dotykał pobożnie ręką kapelu- | szukał żony. ps — Lii. ' c ią 
. tygą Pik todził ną drugą stronę ulicy, ażeby zoba- Ale człowiekowi dojrzałemu trudno zrobić wybór. W tych ezasach ogolił wąsy i zapuścił fawaryty, 
(| za "KA; jak stoi barometr i termometr? Potem | Ta była za młoda, a tamtą uwielbiał już zbyt dlugo. | O kobieiach wyrażał się zawsze z szacunkiem, a dla 


Zawrącał na praw Ai Wah i 
tedy raet na prawy chodnik, zatrzymywał się 
jt» s stawą Mieczkowskiego, oglądał fotografje 


W dąyśkiej — i szedł dalej. 


Trzecia miała wdzięki i wiek właściwy, ale nie odpo- 
wiedni temperament, a czwarta posiadała wdzięki, 
wiek i temperament należyty, ale... nie czekając na 


ich wad okazywał dużą wyrozumiałość. _ 
Nie spodziewając się niczego od świata, bo już i 
praktykę porzucił, mecenas całe, spokojne uczucie 


f E. sie 7 IStępował każdemu, a potrącony, uśmie- | oświadczyny mecenasa, wyszła za doktora... | swoje skierował do sztuki, Piękny obraz, dobry kon- 
bi Jeżeji porwie, za gl i a »an Tomasz jednak nie martwił się, ponieważ pa- | cert, nowe przedstawienie teatralne, były jakby,wior= 
| Nokię aedy spostrzegał ładną kobietę, zakładał | nien nie brakło. Ekwipowat się powoli, coraz usilniej | stowemi słupami na drodze jego życia, Nie zapalał. » 
l Sani ZY Patrzy é się jej, Alc że robił to fle- | dbając o to, ażeby każdy ma jego mieszkania | się on, nie unosił, ale—snakował. 
Tę ję e, więc zwykle spotykał go zawód. . „. |, posiadał wartość artystyczną. £ mieniał meble, prze- |' Na koncertach wybierał więjsca odlegle.od estra- 
| i Pan Td był to HUK CA obęwieą i „| Stawia? zwierciadła, kupowa obrazy. „04 dz, ażeby słuchać muzyki, nie słysząc hałasów i nie 
t tiera; Saar trzydzieści lat chodził ulicą Miodową Nareszcie porządki jego stały się sławne. Sam nie | widząc artystów. Gdy szedł do teatru, obeznawał sią 


Slal, że się na niej wiele rzeczy zmieniło. 


wiedząc kiedy, stworzył u siebie galerją sztuk pię- 


wprzódy z utworem dramatycznym, ażeby bez go, 


piej jakoś przypadł do sorod! i charakteru 'mafodo* ) óżóniach bogómyślnych jedyną i najmilszą znacho- | 


wego; w każdym razie był to zakon najlepszy i naj- |. 
zącfiejszy u nas... 079, i 

Że swoją rubaszną prostotą i samorodnym dowci- 
pem, ze swojem ubóstwem «i niepokalaną wiarą, 
z glebokie uczuciem dla wszystkiego co nasze, | 
przylgnął on, powtarzamy, do naszego usposobietia, 
charakteru, przerobił się zupełnie i stał się niejako 
wyrazem mnicha polskiego. 

1 podobno najwięcej tam w tych mnichach ubo- 
gich i z jałmużny żyjących bylo miłości, wiary ipo- | 
święcenia... 


Ale wróćmy do kościoła: klasztoru bernardynów |, 


warszawskich. 

Już samo założenie tego Kościoła i klasztoru (w r. 
1455)obłane jest legendowa baśnią cudowną. 

Opiewa bowiem podanie,że gdy księżna mazowiecka 
Anna sprowadziwszy'bernardynów do Warszawy, ka- 
zała kopaćfundamenta na mury kościoła, ziemia „raż 
wraz usuwała się pod kopaczami*, i już wielebm oj- 
cowie przerażeni tym wypadkiem chcieli się cofnąć 
z diegośćibnej Warszawy; atoli ukazuje im się św. 
Anna w '„karbunkułowym blasku“, zachęca do prac 
i rozkazuje kopać głębiej — i słusznie, gdyż kościół 
miał stanąć pod jej wezwaniem. 

Jakoż dokopano się w końcu twardego gruńtu, na 
wielką uciechęwielebnych ojców, tem radośniejszych, 
że już kolebkę ich opromienia cud i taka: słoneczńa 
osłania ieh tarcza. (BBY 0: ID 

Więe stanął wkrótee jeden z najwspanialszych kó- 
ściołów w Warszawie — w pobliżu zamku, ż. prze- 
śkeznym widokiem z okien klasztornych na Wisłę i 
szeroką płaszczyznę za nią. 

Ale jeżeli warszawski klasztor zasłynął zaraż | 
w pierwocinach swego bytu wspaniałością zićmską, | 
to wkrótce miał zajaśnieć większemi, rozgłośniejsze- 
mi cudy, już; nietylko , na partykularną mazowiecką 
stolicę, ale na całą Koronę i Litwę, ba! na Rzym, na 
świat cały... 

Zjawia się bowiem w jego murach „mistyczna la- 
tarnia doskonałości”, lucerna perfectionis, mąż świą- 
tobliwy i święty w końcn Władysław, zwany także 
niekiedy Ładysławem z Gielniowa. 

Dwa tylko zakony w Polsce, zaznaczmy to nawia- 
sem, zwiększyły ów, „wieniec brylantami i złotem 
utkany“; ów wieniec Świętych Pańskich, t. j. jezuici 
i bernardyni. 

Pierwsi poszczycić się mogą św. Stanisławem 
|Kostką i Józefatem Kuncewicz, ale za to bernar- | 
dyni mają: Rafała z Proszowie, Ludwika z Warki, 
„Mikołaja z Kożla, Michała Bala, a co najważniejsza 
"Władysława z Gielniowa. Pad 

Oto szereg „niebieskich rycerzy przed Panem“, któ- 


rzy wyszli z głtehych bernardyńskich klasztorów, | chego opoczyńskiego mieszezanina ogłoszony został | cznie już z miejsca katastrofy wysłany. 
„miastu i światu“ jako Patronus regni rzeczy pospo- | 


'w grube habity strojni, pełni prostoty i ciszy... 
Władysław był synem drobnego mieszczanina 2.0- 
poczyńskiej ziemi, ztej ziemi, gdzie to korzec siejesz, 
(kope zbierasz, kopa korzec daje; bogatych miał on 
rodziców; nie szezędzili nań nakładu; a on „od dzie- 
ciństwa obracając umysł ku. sprawom boskim, w éwi- 


jrączkowej 
„oglądał wówezas, gdy było najmniej widzów i spę- 
dzat w galerji całe godziny. 

Jeżeli podobało mu się coś, mówił: 

— Wiecie państwo, że to jest weale ładne. 

Należał do tych niewielu, którzy najpierwej pozna- 
ją się na talencie. Ale utworów miernych nigdy nie 
potępiał. 

— Qżekajcie, może się jeszcze wyrobi! — mówił, 
gdy inni ganil artystę. 

| tak zawsże był pobłażliwy dla niedoskonałości 
ludzkiej, a o występkach nie rozmawiał. | 

Na nieszczęście—żąden. śmiertelnik nie jest wolny 
od jakiegoś dziwactwa, a pan Tomasz . miał także 
swóje. Oto — nie nawidził kataryniarzy i katarynek. 

Gdy mecenas usłyszał na ulicy katarynkę, przy- 
śpieszał kroku i na parę godzin tracił humor. On, 
człowiek spokojny—zapalał się, jak był cichy—krzy- 
czał, a jak był łagodny—wpadał w gniew, na pierw- 
szy odglos katarynkowych dźwięków. 


Z tej swojej słabości nie robił przed nikim taję- | katarynek. Rozumiesz?... 


mnicy, nawet tłómaczył się: OE Psy, 
C Muzyka, — mówił wzburzony,—stanowi najsub- 


telnicjsze. ciało ducha, w katarynce zaś duch ten | większe pokoje miały okna odulicy, dwamniejsze— 


rzeradza się w funkcję machiny i narzędzie rozbe- 
ju. Bo kataryniarze są po prostu rabusie! 

Zreszta, —dodawał —katarynka rozdrażnia mnie, a 
ja”mam tylko jedno życie, którego mi nie wypada 
trwonić na słuchanie obrzydliwej muzyki. 

Ktoś złośliwy, wiedzac o wstręcie mecenasa do 
grających machin, wymyślił niesmaczny żart—i— 
wysłał mu pod okna dwu kataryniarzy. Pan Tomasz 
zachorował z gniewu, a następnie odkrywszy spraw- 
eę; wy zwał go na pojedynek. 

Aż sąd honoro wy trzeba było zwoływać dla zapo- 
bieżenia rozlewowi krwi, 0 rzecz tak małą na pozór! 

Döm, w którym mecenas mieszkał, przechodził 


m$ dp 


dził „rozrywke“ opowiada historyk klasztorny, s 

PR labie Gw Akita w 22 rozdżycią 5) 
i młodziutki ów mnich w ekstazie religijnej, ów „sy- 
nek mieszcząński*, bezpłodnej ziemi dziecię, wyko% 
łysany wśród piasków opóczyńskich i szumu lasów 
sosnowych, stał się poetą; składał polskie i łacińskie 
pieśni, a ludi zakonnicy je spiewal. =, |... 

Dziwnej pokory* miął to być zakonnik, a z ka- 
zalnicy wznosząc się do wyżyn politycznego natchnie- 
nia, wzywał świat do krucjaty na „turki i inne po- 
gańskie obrzydliwości*. zaj CE adak 

„Żasliwość jego w służbie Bożej była tak zachwy: 
cająca— mówi kronikarz zakonu — tak budująca, iż 
niepodobna było obojętnie patrzeć na tę wzniosłą po- 
stać, oddającą cześć Panu Najwyższemu*. 

Ale wkrótce ten żywot ascetyczny, nieziemski a 
cichy, miał się zakończyć takim blaskiem niezwy- 
kłym, że imię owego „mieszczańskiego syna* obiedz 
wnet miało pół świata i do bram starej Romy zako- 
łatać, a przez nią do niebą. i 

W sam wielki piątek, opowiada legenda, Włady- 
sław kazał do ludu w Warszawie, 

„Rozpowiadając krwawą mękę Zbawiciela i wy- 
mawiając najsłodsze imię Jezus, zachwycony, podnię- 
sion w przytomności ludu zgromadzonego DP ambo- 
né, a w tej postawie nic nie mówił, jeno łzami się za- 
lewat... 

Zszedłszy z ambony: zaraz umarł—dniàą 4-g0 maja 
1505 r. 

Teraz poczyna olbrzymieć w oczach zakonników i, 
ludu, ta, cicha, aseetyczna postać Władysława; dzieją 
się cuda... (M 

W roku 1522 nawiedza Warszawę głód i morowa 
zaraza, a gdy ustaje, lud przypisuje to opiece opo- 


| czyńskiego mnicha; zaczęto mu publiczną cześć od- 


dawać, acz jeszcze procesukanonizacyjnego nie prze- 
prowadzono. i 

W roku 1572 zajrzano do jego grobowca; gdy ka- 
mień z sarkofagu podjęto, kości „świątobliwego uj-. 
rzeli wszyscy na, wierzchu grobowca, pod marmurem, 
„nie zaś w grobie, jak. były pochowane*,. obmyte 
w winie, złożono niedaleko wielkiego ołtarza. ia uani 

Zjawia się też zaraz i żywot tego syna mieszczań- 
skiego, przezwanego teraz „mistyczną latarnią do- 
skonałości*; pisze ten żywot ks. Fabian, bernardyn. 


Odtąd o Władysławie z Gielniowa ludowa, :od- 


pustowa, popularna, że tak powiemy, literatura nie 
POWA, | 

V roku 1610 relikwie błogosławionego same się 
otwarły; bernardyni zabiegają by został kanonizo- 


wany, ÈA . 
Jakoż doczekali się tego w roku 1753; ,ów syn ci- 
litej szlacheckiej... 
Walery Przyborowski, 


*) Według, Bartoszewicza. w 28 (1468 r.), zaś 


według 
ks. Barącza w 22 (1462); idziemy za tym ostatnim. w 


ciekawości śledzić grę aktorów. Obrazy | kilka róży Z rąk. do rąk. "Rozumie się, że. każdy no- 
odwyższać 


wy właściciel uważał za obowiązek 
wszystkim komorne, a najpierwej panu 


omaszowi. 


Mecenas z rezygnacją płacił podwyżkę, ale pod tym | 


warunkiem, wyraźnie zapisanym w umowie, że: ka- 
tarynki grywać w domu nie będą. . SAT 

Niezależnie od kontraktowych zastrzeżeń, pan Tó- 
masz wzywał do siebie każdego nowego stróża i. 


i przeprowadzał z nim taką mniej więcej rozmowę: 


— Słuchajno kochanku... A jak ci na imię?.,. 
— Kazimierz, proszę pana. 
— Słuchajże Kazimierzu! Ile razy wrócę do do-. 
mu późno, a ty otworzysz mi bramę, dostaniesz dwar 
dzieścią groszy. Rozumiesz?... | PIET A Ts 
— Röózumiem, wielmożny panie. b JI 
— A oprócz tego będziesz brał odemnie dziesięć 
złotych na miesiąc, ale wiesz za c0?... 
— Nie mogę wiedzieć jaśnie pańie,— odpowiadał 
wzruszony stróż, | 
— Za to, ażebyś na podwórze nigdy nie puszczał 


— Rozumiem, jaśnie wielmożny panie.. „, 0 «-. 
Loka! mecenasa składał się z dwu części. „Cztery. 


od podwórza. Paradna połowa mieszkania przezna- 
ezana była dla gości. W niej odbywały Się rauty, 
przyjmowani byli interesanci i stawali krewni albo 
znajomi mecenasa, ze wsi. Sam pan Tomasz ukazy- 
wał się tu rzadko i tylko dla sprawdzenia: czy .wy- 


woskowano posadzki, czy starto kurz inie uszkodzo- | 


no mebli? Jh 

Całe zaś dnie, o ile nie przepędzał ich za domem, 
przesiadywał w gabinecie òd podwórza. Tam czyty- 
wał książki, pisywał listy, albo przeglądał dokumen- 
ta znajomych, którzy prosili go o radę. A gdy nie 
chciał forsować wzroku, siadał na, fotelu naprzeciw. 
okna i zapaliwszy cygaro, zatapiał się w rozmyśla» 


DIIN 


| nia, wzięli na wieś krewni, a do lokaln spro 


bdb Sak 


- Wczoraj o godzinie 6-ej po południu, już przy kończe” 
niu druku numeru, doszedł nas z Sosn/wie telegram 


„W kopalni hr. Renarda (pod Sosnowicami), W > 
bie „Ludmiła*, wybuchła nader silna kurzawka 
szyby: zalane — 35 ludzi, 0 ile dotąd obliczyć 7 
no, zatopionych — czynią się wszelkie starania 
j powstrzymania przypływu.“ ter 

O godzinie 9-tej wieczorem. otrzymaliśmy drugi 
legram od korespondenta piotrkowskiego. 
` Telegrafuje on: > 

„Przypływ powstrzymany — woda widocznie opr 
da — czynnych jest kilka maszyn— pracuje też R” 
większa pompa o sile 1,200 koni.* 

Na skutek tych depesz wysłaliśmy na 
tastrofy specjalnego sprawozdawcę, od któreś? Ri 
trzymaliśmy dziś, o godzinie 10-tej rano, pierws g 
legram ze szczegółów zebranych w Sosnowcu, ° 
ka wiorst od kopalni oddalonym. 

Telegram ten brzmi: 
| „Kurzawką powodująca katastrofę 
dnej chwili wszystkie streki. ów 
„Pęd wody był tak wielki, iż żaden z robotoiko 
nie zdołał uciec do szybu. kia 


„Górnicy ratowali się ucieczką na wyższe 
| „młedna partja robotników. utrzymała się. zo 


ry wy e ~ 
yz g 


-| następującej treści 


ka 
miejsce K 


>= 


i tam zostali zagrzebani. 


wie na wysokości, gdzie wyświdrowany. był * ted 
dla przypływu powietrza, tak, iż przez otwór ; 
rozmawiać z nimi można, ale wydobyć ich nie sp” 
Bób. “ | j ę edit 
| ludzie e! znajdują się w głębokości sześćdzi z 
jeden metrów pod powierzchnią ziemi. gda a 
„Wezoraj już o godzinie 12-ej kurzawka byłaje” ' 
cze w pełnym biegu. úp 
„| „Trzy maszyny wyrzucające'na sekundę 1600 3 


j sześciennych nie były w stanie wody obniżyć. w” 
rgi 


„Przypływ ustał dopiero około godziny 2 W 
„Przystąpiono do odszlamowania strek“. - 
|. 0 godzinie Tl-ej doszedł nas drugi telegram 
„Wczoraj o godzinie 9-ej wieczorem dyrektor 
, palni, Mauvre, zjechał wgłąb do kopalni i wyrat®" 
| 24 górników. m „qi 


„Jedenastu zabitych. 
` | „Ferdernnek rozpocząć się będzie mógł 


życiową, której nie powinien lekceważyć 
dbający o zdrowie., | zzo 4an 
| Z drugiej strony podwórza, wprost okien P 

| Tomasza, znajdował się lokal wynajmowany try 
bom mniej zamożnym. Długi czas mieszkał tu $i; 
urzędnik sądowy, który spadłszy z etatu, e j0 
się na Pragę. Po nim zajął pokoiki krawiec; 100% y. 
ten lubił niekiedy upijać sę i hałasować, więć . tą 
mówiono mu mieszkanie. Później sprowadziła roa 
jakaś emerytka, wiecznie kłócąca się ze 5"" 
sługą. rear I s - : 

i Ale od'św. Jana, staruszkę, już bardzo zyj 
i wcale zasobna, pomimo jej kłótliwego Uk daily 


dzić” 

czynką. 4 
| Kobiety utrzymywały się z pracy. Jedna sa 
druga wyrabiała pończochy i kaftaniki na maś ais" 
Młodszą ż nich i przystojniejszą dziewczynka ? 
| wała mamą, a starszej mówiła: pani. 5101 
„u mecenasa i u nowych lokatorek okna P asi 
an T 00 


ER Pr ETOWE fani 
cz | 


się dwie panie, z małą, może ośmioletnią, 


cały dzień były ctwarte. Kiedy więc pan 
usiadł pa-swoim fotelu, doskonale mógł widz 
„się dzieje u jego sąsiadek, jach 
Były tam sprzęty ubogie. Na stołach 1 krześ mn. 
‚na kanapie i na komodzie leżały tkaniny pr 
‚ne do szycia i kłębki bawełny na pończochy: 
' Zeana kobiety same zamiałały mieszkanie, 
południa — najemnica przynosiła im niezbyt © 
iad, Zresztą każda z nich prawie nie ods 
od swojej turkoczącej maszyny. + B toto 
| Dziewczynka zwykle siedziała przy oknie: f: ii ale" 
dziecko, z ciemnemi włosami i ładną twarzyc? ka, 2% 
blade i jakieś nieruchawe. Czasami dziewczyn. wych 
` pomoca dwu drutów, wiązała pasek z bavet i 0% 
nici, Niekiedy bawiła się lalką, którą ubieraa 


zajęła W w 


ZA dit 
L 


1 


—- -æ w rr 


godzinie 3-ciej doszła nas depesza następującego 
‘Meria rzucająca ha całą ponurą tę katastrofę do- 
ezne światło: R e 


Miejs 


a 


tem wypadku szyb „Tudmiła”, r 
„Rei wypadła. onegdaj o 3 po poludniu 
tg niej części szybu. | 
Wodę, dawala ją kurzwka czyli gwałtowny na- 
lenie Wody i szłamu. = > 3 
»Tacowało tam wówczas 37 robotników, uciekło 
górnych kurytarzy. | koda doo 
atopionych zostało 12. 


s: „a 
$ dru iej części szybu uszło 130, © 
A upowywano powietrze. mz 

szóstej przybył rządowy inżenier Hube.. ; 


ni Oda wewnątrz dochodzi dwunastu stóp. oiu wo 

aa jedenastej 'w nocy nastąpił drugi gwałtowny 

2 W do czternastu stóp. ' CPNS 
rAmknieci mieli trzy stopy wody. y 

się trzeciej w nocy spadała o pięć, później o dzie- 

* Ni fe na godzinę. 4 TEN 

l K liari wieczór kopalnia osuszoną została. 

t 


Aer Mauve, sztygar, robotnicy doszli o:sześć: 
Jedną kroków do zamkniętych, uratowali 23, s+ 
dzi kobietę — wydobyli trzy trupy, nocą dwa, 
d * jednego, : . ] 
uj 20 stało siedm trupów w głębi kopalni. ) 
AR JA ciągle. ~ | IT, 
tie; opalnia zabezpieczy. wdowy i sieroty, strata 
TETN ) a dotąd. i albo dr oxgi 
m. chala komisja techniczna. iroq „pia 
jak, PY umieszczono w szopie, są one: straszne, 
kby 
+) Pokryte ećmentem. Już 
noś Yratowani zostawali trzydzieści godzin w ie- 
tach, spuszezano im wino, herbatę Ghięp.” ceq 
Ocalenie zawdzięczać należy maszynom pom- 
a wyka = 
kow. Podwórzu kopalni zebrały się rodziny górni 


1 


ú 


oka, AZNiaka zabitych już wydobytych: Sroka, Słu- 
$ a > í Í i 
nPozost Hanke, Opler, Budnik. YE 
Bowiego, 7. 7 kopalni awłoki: Urbakózyka, Eran 
Chorzy odesłani zostali do szpitała. ©3000 © 
„Przyczyna między innemi oberwanie zrobowanej 
© Przestrzeni. | p mem. S ZY L. 
. aczęgóły jutro“, ME 


betala powoli, jakby z tradnością. Czasami nić ro: 
Cema Piko siedząc w oknie, przysłuchiwała się 


Pan Tomasz nie słyszał nigdy, ażeby dziecię to 
iew ało "lub biegało po pokoju, nie widział na- 
twą, miechu na bledziutkich ustach i nieruchotmej 

arzy, 

b m Dziwne dziecko! — mówił do siebie mecenas i 

gł przypatrywać się jej uważniej. a 
ta Postrzeg | raz (było to w niedzielę), że matka da- 
R R mał bukiecik. Dziewczynka oóżywiła się nieco. 
> ladala i układała kwiaty, całowała je. W koń- 

„.śWiąząłą napowrót bukiecik, włożyła go w szklane 
Wody i usiadłszy w swojem oknie, rzekła: 

Maj Wda mamo, że tu jest smutno... 
t 00238 zgorszył się. Jak mogło być smutno w do 
Jedn którym on od tylu lat miał dobry humor! =~ 
lecie „89 dnia, mecenas znalazł się w swoim gabi: 

ło czwartej, W tej godzinie słońce stało na- 

rid mieszkania jego sąsiadek, a świeciło i do: 

a sA 0 bardzo mocno. Pan Tomasz spójrzał na dri: 

go dy podwórza i widać zobaczył coś niezwykłe: 

o r Ż 2 pośpiechem założył na nos binokle. 

- Miz. 09 gpostrzegł. E t a 
Wyk pa dziewczynka, oparłszy głowę na tęku po- 
toko gi prawie na wznak w swojem okmie—1— 
a jej QtWartemi oczyma patrzyła prosto w słońce. 
eraz ; Warzyczce, zwykle tak nieruchomej, grały 
Hz or, wł Pad. radość, a niby żal... l 
ję nme Widzi |—szepnął mecenas, opuszczając 
Maia W tej „chwili do, esi kłócia w oczach 
które Aayi, że ktoś może wpatrywać się w słońce, 
© Istoty; 77% ogniem. sd; 
W otuię, dziewczynka była niewidoma od dwu lat. 
tączj stym roku: życia <zaciiorowała na jakąś g0= 
% przez kilka tygodni była prawie nieprzy- 


x „Przez borloch spuszezano zamkniętym światło i 


` 


222 


æ 3 — 


WIADOMOSCI MIEJSCOWE. 


=—='W wyższych sferáċh rządowych roztrząsaną 
jest obecnie kwesfja polepszenia. stanu materjalnego , 
zesłanych na Sybir. Wniesiono podobno projekt po- 
większenia funduszu dla zesłanych i. organizacji u- 
dzielanej dotychczas pomocy niezdoliym do pracy 
z przyczyny starości, chorób, tub niedółęztwa. Udzie- 
lany im dotąd zasiłek okazał. się. niewystarczający. 

ae iaa BATA ba . 

== Jednocześnie z podatkiem od biletów pasażer 
skich, ustanowiono także i podatek: od zabezpieczo- 
nych od ognia przeselek. Dochód z. tego: podatku od 
dnia 1-go stycznia. roku przesziego do chwili obecnej 
wynosi 2,143,590. rs. Wobec, bezustannie powiększa- 
jącego się dochodu z tej pozycji, pogłoski, tułające 
się niedawno: po dziennikach, o zniesieniu podatku, 
nie mają żadnej podstawy. 


zę Ministerjum spraw wewnętrznych w celu. śpie- 
sznego i powszechnego zaprowadzenia w eałem pań: 
stwie szczepienia ospy zażądało od podwładnych mu 
wladz mastępujących. wiadomości: a) ile jeszcze po- 
zostaje w gotówce. pieniędzy % sum przeznaczonych 
na szczepienie ospy; b) gdzie i w. jakich, kapitałaca 
guma ta jest złożoną; e) ile rocznie wydatkowano na 
podróże rewizorów; d) ile nadał wypadałoby na ten 
çel asygnować. 
WAKT P ZEK +, . 
| = Wedłng sprawozdania jeverała Żylińskiego, 
sprawa osuszenia błót pińskiel postąpiła znów znacz- 
G/W końcu jesieni r. b. przeprowadzonych będzie 
210 wiorst nowych kanałów, czyli z poprzednio prze- 
prowadzonemi wiorst 1,150. Kanalizacja rozciąga się 
dziś na przestrzeni miljona desiatyn. Dochódy 4% osu- 
szonych przestrzeni wzrastają z dniem każdym. I tak 
wasilewskie błota rządowe przynoszą rs. 6,000, kie- 
dy dawniej dawały zaledwie rs. 150. Za spław drze- 
wa kanałami osiągnięto rs. 2 
= Dyrekcja naukowa chełmska wydała rozporzą- 
dzenie włączenia do wykładów w męzkich elemen- 
tarnych szkolach lekcyj gimnastyki. 
== Pomimo zapowiedzi, p. minister skarbu Banku 
polskiego nie wizytował i podobno zamiaru zwiedze- 
nia Banku zaniechał. 
== Wydzierżawione przez licytację miejsca pod 
stragany na placach targowych oddane mają być 
nowym-dzierzaweom w d. 13 października, Komisa- 
| rze ekonomiczni otrzymali polecenie wprowadzenia 


| dzisiejszego o godzinie 5 minut 45 wieczór, gaszone. 
| zaś o D:tej-rang. | l ' 


=! Miejsce etatowego ordynatora przy klinice dja- 
gnostycznej prof. Baranowskiego zajął doktorai d“ 
tutejszego uniwersztetu, p. Karol Beyer, 


= Komitet, obradujący nad wyborem stypendy* 
sty imienia 8. p. prof, Girsztowta, a złożony z chi- 
rurgów: prof. Kosińskiego i drów: Orłowskiego, Stan- 
kiewicza, Perkowskiego i Chwata, ukończył swoje 
prace; stypendjum przyznano p. Stanisławowi Zale- 
skiemu, studentowi V-go kursu medycyny. 

= Stacja pomocnicza kolei żelaznych głównego 
towarzystwa dróg rosyjskich w dniu wczorajszym 
otwartą została w Warszawie, 

5 DAUNAS 

= Gazeta handlowa donosiyiż do liczby konsulów 
zagranicznych w Warszawie przybyć ma rychło kon- 
sul holenderski. 


— Pierwsza w kraju fabryka ieie} X ib 
wkrótce pod Włocławkiem. RSTn OON- PI VERS JOA 


„= Wediug zbieranych przez biuro sanitarne w Ber 
linie danych 0 śmiertelności w. rozmaitych miastach 
Europy, Ameryki i Indji,, w przeciągu ostatniego ty- 
godnia przedstawia się ona jak następuje (stęsunek 
obliczony na każdy 1,000 mieszkańców): w Berlinie 
28:2, we Wrocławiu 26-2, w Króewcu 289, w Kolo: 
nji 26:3, w Frankfurcie nad Menem 20:8, w Haqowe- 
rze. 26:4, w Cassel 258, w Magdeburgu 26-1; 
w Szezecinie. 30*3, w Altonie 193, w.Strasburgti Ż2'1, 
w Metz 18*4, w Monachium 30, w Augsburgu 252, 
w Dreznie25, w Lipsku 22:4, w Wiednia 22:8, w Pesz- 
cie 36:5, w Pradze 345, w Brukselli 25:3, w Paryżu 
2159, w Amsterdamie 246, w Kopenhadze 338, 
w Sztokholmie 351, w- Chrystyanji 20, w Petersbur- 
gu.375, w Warszawie 23:3, w Madrycie 46, w Lon: 
dynie 205, w Dublinie 393, w, New-Yorku 259, 
w Filadelfji 19-1, w Chicago 24:8, w Kalkucie 277, 
w Bombaju 29*8, w Madrasie 382-5. l 


= Z teatru i muzyki, 

= Podobno: pierwsze poludniowe przedstawienie 
odbędzie się w drugiej połowie b. m. 

* Dziś w teatrze wielkim „Krewniacy“ Bałuckiego 
na dochód p. Mazurowskiej, 

* „Fausta“ goethowskięgo obiecują nam nieza- 
wodnie na piątek przyszłego tygodnia. 

* Ma być wznowioną zmurszała już komedja „Sztu- 
ka przypodobania się“... i 

* Jutro w teatrze wielkim „Kopeiuszek* Rośsi- 
niego. j 

W Pani Romana Hwięcka, po długiej podróży od- 
bytej po 5zwajcarji i Włoszech, zatrzymała się obe» 
enie w Biarritz. 

* Korespondent nasz z Londynu donosi, że pani 
Modrzejewska zyskawszy wielkie powodzenie na 
prowincji, przybyła d, 2 b. m. do stolicy Angliji, 
gdzie jutro w teatrze Court poraz pierwszy „wystąpi. 

Grać ma Modrzejewska Marję Stuart Schillera 
w przekładzie Ludwika Wingfielda. | 
Widowisko będzie wieczorne. 
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tychże dzierżawców w posiadanie, a jednocześnie u- 
saunięcia z miejsc niewydzierżawionych dzierżawców 
obecnych. Takich miejse niezajętych zostało na ryn- 
ku na Starem-Mieście 16, za Zelazną Bramą 6. -Roz- 
luźni to cokolwiek ścieśnione szeregi straganów. / 
= Składy węgla kąmiennego mnożą się nienstan- 
nie; w dzisiejszym rozkazie P: prezydenta miasta 
znajdujemy rożpórządzenie zalecające komisji wy- 
znaczonej do rewizji iniejscowości, na których pro- 
jektowanem jest założenie składu węgli, zrewidowa- 
nie aż ośmiu takich miejsc. 
ka Latarnie gazowe zapalane być winny od dnia 


| s 


jej nie 


! Ale ponieważ matka nie odpowiedziała 
więc mówiła dalej: 

— Prawda mamo, że na dworzeciagle jest dzień?., 
A w ogrodzie są drzewa, tak jak i dawniej?.. Czy do 
nas przychodzi ten biały kotek z czarnemi łatarni?,, 
Prawda mamo, że ja widziałam siebie w lustrze? 
Niema tu lustra?.. 

Matka podała jej Insterko. the 

— Trzeba patrzeć tutaj, o tu gdzie jest gładkie— 
mówiła dziewczynka, przykładając lustra do twarzy. 

— Nie nie widzę!—rzekła.—Czy i mama nie widzi 
minie w lusterku? 

— 'Widźżę cię, moja ptaszyno. 

— Jakim sposóbem?..—zawołała dziewczynka ža- 
łośnie: — Przecie jeżeli ja nie widzę siebie, to już 
w lustrze nie powinno być nie... SŁ 

PA'tamta, eo jest w lustrze, czy ona mnie widzi, czy 
nie widzi?... 

Ale matka rózpłakałą się i wybiegła z pokoju. 

Najmilszem zajęciem kaleki było dotykać rękoma 
drobnych przedmiotów i poznawać je. 

Jednego dnia przyniosła jej matka lalkę porcela- 
nową, łądnie ubraną, za rubla. Dziewczynka nie wy- 
Mijały dnie i tygodnie w ciągłem oczekiwaniu. | puszezała jej z rąk, dotykała jej noska, ust, oczu, 
Dziewczyńka poczęła jnż wstawać z łóżeczka. Nau- | pieściła się nią. : ONEST r 
czyła się chodzić po pokoju omackiem; sama ubiera- | Poszła spać ‘bardzo późno, wtiąż myśląc 0 sej 
ła się i reźbierała, powoli i ostrożnie. lalce, którą ułożyła w pudelku wysławem watą, 

— Mama ją widzi? , nie śpisz?.. : 
l Nie, może za miesiąc... 


tomna,- a następnie tak opadla- z sił, że leżała jak 
martwa, nie poruszając się i nie nie mówiąc, 
Pojono-ją winem i buljonami, więc stepniowo przy- 
szła do siebie. Ale pierwszego dnia kiedy ją posa- 
dzono na poduszce, zapytała matki: 
— Mamo, czy to jest noc?... 
— Nie moje dzieeko... Adlaczego ty tak mówisz? 
Ale.dziewczynka nie odpowiedziała; spać jej się 
chciajo. "Tylko nazajutrz, gdy w południe przyszedł 
lekarz, spytała znowu: 
— (zy to jeszcze jest noc?... : 
Wtedy zrożumiano, że dziewczynka nie widzi. Le- 
karz zbadał jej oczy i zaopinjował, że trzeba czekać, 
V Ale chora ini bardziej odzyskiwała siły, tem mocniej 
niepokoiła się swojem kalectwem, 
— Mamo, dlaczego, ja mamy nie widzę ?.,. 
— Bo tobie oczki zastoniło. - Ale to przejdzie. 
— Kiedy przejdzie ?... 
-— Niedługo. 
— Może jutio, proszę mamy? 
|= Zakilka dni, moja dziecino. : 
— A jak przejdzie, to niech mi mama zavaz powie. 
Bo mi jest,bardzo smatnol... 


Ale wzrok nie wracał. W mocy zbudził matke szmer i szept. Zerwała się 
— Widzę moje kochanie, — Bo już.przecie jest dzień, proszę mamy-odpar- 


Jednego razu mówiła: RER ) | z pościeli, zapaliła świecę i zobaczyła w kącika, rws- 
— Prawda mamo, że ja mam niebieską sukienkę?.. | ją córkę już ubraną i bawiącą się latką, z 
u Tak jak w dzieńć ła kaleka. 7 gołe ! 
sieb Tak. « Dla niej dzień i voc. zlały się w jedzo i trwały zas 


Nie dziecko, masz popielatą. — Ca ty robisz dziecii:0? — zawelała. — Dlaczego 
— Ja także będę wszystko widziała za kilka dni... | wsze... ; ; 
RSA (Dokończenie nastapi)s 


m 


| oai 

Zamówienia ne bilety nastąpiły ztaką szybkością, 
że w chwili, gdy nasz korespondent pisał, już miejse 
numerowanych zabrakło. 

Flżkietę gra pani Giffard. 

Po widowisku mamy obiecaną szczegółową wia- 
domość. 

* P. Witold Szaniawski, bas-baryton, wystąpić ma 
w niedziele w partji Mefistofela w „Fanścię*, we śro- 
dę zaś w „Marcie*. 

* W numerze 19-tym Echa muzycznego spotyka- 
my nieznaną dotąd kompozycję F. Szopena napisa- 
ną jeszcze przed r. 1830. 

== Odczyty. 

Towarzystwo dobroczynności urządza w r. b., jak 
zwykie, serje adeżytów. 

Rozpoczną się one d. 14 listopada. 

W niezwykle zajmujący program tegoroczny wcho* 
dzą trzy odczyty prof, Stanisławskiego: „O Dan- 
cie“, dwa p. Spasowicza: „O Szekspirze*, dwa p. Wł. 
Bogusławskiego: „O Getem*, dwa Daaih „O Kle- 
meutynie Tańskiej*, tudzież prawdopodobnie pp. 
Sienkiewicza i Milicera. 

Wszystkich odczytów będzie dwanaście. 

= Z izby sądowej. 

Na Abrama Silbersteina napadło na ulicy czterech 
ludzi... 

Silberstein powiada, iż grozili mu nożem i że ode- 
brali mu 8 rs, 

Trzech sei wytano, czwarty zdołał zbiedz. 

Stawiono ich przsd warszawski sąd okręgowy. 

Zdawałoby się, że sprawa jest najprostsza, że ta- 
kie przestepstwo nazywa się rabunkiem i że należy 
skazać rabusiów . według artykułu 1642 kod, k. na 
pozbawienie wszelkich praw i zesłanie na Syberję. 

Takby się zdawało i tak osądził sąd okręgowy. 

Pokazuje się jednak, że tak nie jest, oto bowiem 
w tych dniach izba sądowa, roztrząsając sprawę tę 
w apelacji, inaczej na rzecz tę się zapatrywała i 
przychyliła się do obrony pedsądnych. 
| Obrona dowiodła na podstawie art. 1637 k. k., o- 
raz jurysprudeneji. senatu w rozmaitych sprawach 
podobnega rodzaju; że przestępstwo to, zresztą udo- 
„wodnione, nie posiada cech koniecznych rabunku. 
| -Sledztwo nie dowiodło, że obwinieni byli w zmo- 
wie, nie dowiodło, że grozili poszkodowanemu nożem, 
nie dowiodło także, że odebrali mu 8 rs., on tylko bo- 
wiem sam twierdzi, że takowe posiadał. 

Tak więc nie rabunek to, lecz napad. 

Oskarżeni tedy za „napad i niespodziewane pór- 

(wanie* na wniosek obrony, skazani zostali na roty 
„aresztanckie. t 


= Warszawa ma także swoje tajemnice... 

Tajemnice oryginalne, ciemne, niedostępne nawet 
dla policji i reporterów, 

Żadna naprzykład z gazet mie, doniosła. o fakcie, 
jaki zdarzył się zeszłej środy przy ulicy Chmielnej. 

Pewien jeg: mość z przed domu pod nr 60 schwy- 
cił sześcioletnią dziewczynkę państwa O., następnie 
przez ulicę Sosnową, Złotą i Żelazną zaniósł ją na 
pola mokotowskie, cbdarł z niej wszelką odzież i u- 
ciekł, pozostawiwszy tagie dziecko na deszczu... 

Dziecię wśród ulewy długo tu pozostawało, bojąc 
się krzyczeć =8 'straelim... 

Idący podówczas tamtędy wieśniacy spostrzegli 
ograbione małeństwo i odprowadzili je do domu ro- 
dziców. EE SN 

Wypadek ten winien być przestrogą dla rodziców, 
aby bez należytego dozoru nie wypuszczali dzieci 
z mieszkań! i 


= Na ulicy... 

Dziś rano nieszczęśliwy jakiś człowiek ra rogu u- 
lie Niecałej i W ierzbowej, czując zbliżanie się ataku 
choroby wszedł na podwórze domu nr 1. 

Rzeczywiście atak nadszedł, była to tak zwana 
choroba św. Walentego. 

Nieszczęśliwy padł na ziemię i wił się w strasznych 
boleściach. 

Gdy wrócił do przytomności, opowiadał, żewe śro- 
dę wyszedł ze szpitala po, t-miesięcznym pobycie; 
dalej mówił, iż od chwili opuszęzenia szpitala nie nie 
jadł i że prawdopodobnie głód jest przyczyną powro- 
tu choroby... 

Ma on podobno rodzinę w Piotrkowie i tam pra- 
gnat się dostać. 

Litościwi ludzie zrobili na miejscu składkę i wy- 
prawili biedaka. 

Na pochwałę prostego. ludu naszego dodać należy, 
że inicjatorami skladki byli biedni stróże domu... 

== Echa z prowincji. 

* Projekt zaprowadzenia straży ogniowej ochotni- 
czej w Warcie agitowanym jest poważńie. 

Zarządowi miasta, który się tą sprawą zajął, ofia- 
rowało gotowość swą wstąpienia do sważy w chara- 
kterze członków czynnych 80 osób i członków hono- 
rowych 52 osób. i 

Ci ostatni zobowiązali się wnieść jednorazowo rs. 

208 i nadal zasilać instytucję składkami rocznemi. 


na wszystkie strony... 


prędzej się powynosili—a co najsmutniejsza, po wię- 
kszej części nie zaplacili... 


tał sędzia. | 


kiedy wyjmowałem pasztet z rury... 


otóż w tej chwiii właśnie jeden z moich gości wycią- 
gnął zegarek dla zobaczenia godziny, a tu nagle spa- 
da nań kawałek rakiety—zegarek wylatuje mu z rę- 
ki, podnoszę go, żeby sią przekonać, czy nie został 
uszkodzony... 


ale ja pórnszyłem sprężynkę i zaczął chodzić na no- 
wo; wtem moja żona, zniecierpliwiona także temi 
fajerwerkami, przyniosła mi moją trąbę i powiada: 
zatrąb im uczciwie, to raoże im się nareszcie adechce 
puszczania tych ogni. 
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sędzio; zaczynam więc trąbić co mi sił starczy, atu 
nowa rakieta spada na tużurek jakiegoś gościa iwy- 
pala mu porządną dziurę; właściciel tużurka klnie na 
czem świat stoi, ja tymczasem oglądnąłem dokładnie 
wypaloną dziurę, i powiadam: za pięć minut ani. zua- 
ku nie h 

panu łatkę na poczekaniu. 


SA E i 
Nadte opracowaną została i przesłana we wrze- 
śniu do władzy dla zatwierdzenia ustawa straży. 
Rzecz wiee bliską jest urzeczywistnienia. 
* W Kaliszu goszcząca tam trupa dramatyczna 
dała przedstawienie, z którego połowa dachodu zo- 


stała przeznaczoną na rzecz uczniów miejscowego gi-. 


mnazjum, 

* Kościół w Miechowie, w dekanacie lubartowskim, 
wznoszony kosztem parafjan, 
w bieżącym miesiącu. 

* W majątku Olehowen, w krasnostawskiem, pod: 
czas budowy domu runęło rusztowanie. w 

Deski i bale silnie poraniły kilku murarzy i ich po- 
mocników. 

Jedna osoba nawet jest podobno zabitą. 

== Wypadki. 

* Wyrobnik Jan G., z kłótni z żoną swoją, wywo- 
łanej  nadmierhem użyciem gorzalki, przeszedł do 

bójki. wra 

Kobieta, broniąc się, pochwyciła polano i takowem 
uderzyła napastnika w głowę, zadając mu w tén spò 

sób nie zbyt ciężką ranę. 

* Przy naprawie komina, w domu nr 13 przy ulicy 
Mostowej, murarz Z. przez: nieostrożność spadł ze 
schodów, potłukł się mocno i uszkodził sobie lewy 
bok. 

Odwieziono go do szpitala św. Ducha. 

* W sklepie pod nr 18 przy ulicy Wielkiej, 
cy Wolf F. rozbił lampę. > 

Nafta zapaliła się i wyplynęła na ulicę, | 

Ogień ugaszono bez większych szkód, b 

* W mieszkaniu Jankla C., na Nalewkach pod nr 
23, z niewiadomej przyczyny zapaliło się łóżko i po- 
ściel. | 

Płomień szybko stłumiono. 
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= Rzecz dzieje się w Texas... i 

Jack ince otworzył w Arcana gospode i przyozdo- 
bił ją pięknym stolem 6rzechowym. CG 

Jeden z gości" Thom Daly, wychyliwszy szklankę 
whisky, dobył nożyka i zaczął bawić się rzeźbieniem 
swego nazwiska na gladkiej powierzchni stołu. 

Ince, założył protest, lecz Daly nie okazywał ocho- 
ty przerwania miłej rozrywki, przeciwnie krzyknął: 

— Bede sobie krajał ten stół, albo wasz nos, wszys- 
tko mi to jedno! 

— Nie będziesz krajał api jednego ani drugiego— 
zawołał gospodarz i wydobywszy rewolwer, zastrzelił 
na miejscu amatora snycerstwa. tesda 

= Czlowiek do wszystkiego. i 

W tych dniach sąd w Angers rozstrzygał nadzwy- 
czaj komiczny proces. 


uár 


ta, pewna lokatorka mieszkająca nad kawiarnią, 


w zamiarze uczczenia tego święta, puszczała ze swe- | 


go okna ognie sztuczne, 


Sypiące się z nich iskry spadały na gości siedzą- | 


cych przed kawiarnią, którzy przestraszeni uciekali 


-Zirytowany właściciel kawiarni objawił lokatorce 
zamiłowanej w fajerwerkach niezadowolenie swoje 
kilkoma nieparlamentarnemi frazesami do niej wy- 
stosowanemi, za które został przez 
Żony... 

Przy rozprawie ostatecznej zapozwany tak się za: 
czął tłómaczyć. 

— Panis sędzio, ta pani puszczała bez ustanku 
ognie sztuczne i race ze swego okna, tak, że moi 
goście nawet nie dojedli ani nie dopili, tylko czem- 


— Wice pan jesteś właścicielem kawiarni?—zapy- 
— Fak jest, panie sędzio; otóż właśnie w chwili 


— A więć pan jesteś także pasztetnikiem? 
— ak jest, panie sędzio, dia tych co piwo piją; 


— Więc pan jesteś także zegarmistrzem? 
— Byłem nim dawniej; ożóż zegarek ten stanął, 


— Więc pan jesteś także muzykantem? X 
— Jestem artystą na trąbie i na katarynce, panie 


ędzie, zaręczam panu, w. tej chwili wstawię 


będzie konsekrowany 


| w kantorze Kusjera: Warszawskiego. 
Oto 14-g0 lipca, to jest w dniu narodowego świę+ 


nią zaskar- | 


| w głębokim smutku żona, |synowie, córki, zięć i Syno 
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b Więcypań jesteś żóhręwocmł pyst gi pac 
— Tak jest, panie sędzio, w wolnych chwi E 

kiedy pilnuję bramy mojego domu. BOW 
— Więc i portjerem pan jesteś? 


j 


'—'Nić pakie sćdzio, ta moja żona; ja „tylko „aj t 


| adigi 
muję się kawiarnią, i dlatego tem więcej yk 
mnie niedelikatność tej pani, która mi fujerwer i 
on straszyła, że każdym razem, gdy jdzięsie: 
jaki, to ja za darmo ją fryzuję., ni ooo 
— Więc pan jesteś i ASKA, ògan 
— Krótki czas byłem nim, ale mi się tên A 
i nie podobał, więc porzuciłemi g0%. 5 * onies 
— Ityle pożytćcznych rzeczy się pan 16% ni 
w życin,,a nie nauczyłeś się grzeczności bo ta e 
zaskarżyła paria za obrzucanie jej obelgami: wer: 
— Panie sędzio, ja obrzuciłem ją tylko faje" giv 
| kami i rakiefami mojego dowcipu, ale złych Zam. 


| rów nie miałem. (0070 00 j KJ 
| ma ap” 


<«Boweipny ten:fat'totwum skazany: zosta 
cenie 16 franków kary. , ETTEREN, 

= Ostrzeżóniochow goša yS ista -ai 
-dedna:z gazet zagranieznych, w części reklamy b 
kie pomieścila ogłoszenie: na ng Aa 

„Ponieważ już oddawna, nie nie biorę ani bra ij 
żę za gotowe pieniądze, zatem ostrzegam WSZY” vo 
kogo to dotyczyć może, aby baczią zwrócili jak. 
na każdego, ktoby w mojem'imieniu gotowiznój są 


cić, zamięrzył, jeżeli nie:chcą być narażeni na boke” * 

pomyłkę „* AF | wosubSR SG 
SĘ Gospodyni. | i Ją w wog gja i (sła93 $ 0 
Pewna mloda gospodyni zawołała, w, gniowi® 


zębranej służby... RO >. 
= -— Ozeo się na wołanie moje nie sławiacie 
proszę mi odtąd pamiętać, iż: kiedy: dwa razy “s ję 
nię, powinien wejść służący, kiedy" raz zadzy0% 
młodsza, a kiedy nie dzwonię, kucharka +1 i 
== Śmierć. l " 
-o Smierć — rzekł 
pszym lekarzem... 
— Dlaczego ?... | 
= Pónieważ sklada tylko jedną wizyte... 
— ŻZłożyli w redakcji Kurjera Warszanwskied? 
"DIA nędzy wyjątkowej: w pierwszą rocznieę 1% 
W. A. kop. 50; nä kościół w Irkucku: M. P. TŚg 
dla pogorzelców Żelechowa od dzieci z Koszy*. 
rs. 6 kop. 50. Euba di Heti coita AA 
— Okulary, znalezione w dniu 7 b. m. na 


Oah 


pewien do;doktora — jest maj 


| Marszałkowskiej, kluczyki pa rogu Bielańskiej if, 


natorskiej i parasolik damski zostawiony d. 6 A 
w doroźce nr 616, za udowodnieniem odebrać m* 


srodę 


s pte 

+ Jutro, dnia 9 b. m, odprawioną będzie w papie I. 
rackiej przy tutejszym kościele metropolitalnym Św: 4P 
wotywa żałobna, o godzinie -8-ej zrana, za spokój duszy 


ejr 
Juljana Dobieckiego, członka archikonfraternji Jitersoki 


ha którą seniorowie zapraszają rodzime zmaMego, © ad 
bracki iotsazs0 „glod q pien 
op Wi di D października, 


1244 1] MOWY OC * 
w sobotę, jako w wigilię ke 
$. p. Franciszka Trochanowskiego, odprawiona ro 
za spokój, jego - duszy, | żałobne; nabożeństwo w kościele 
Antoniego! przy wicy Senatorskiej, 0 godzinia £4-tej jj 
na które pozostaje eórki zapraszają krewnych, prayle“ 
znajomych zmarłego. —237887018, 
+ W sobotę, dnia 9, października, o godzinie 10-toj anth 
odbędzie się nabożeństwo żalcbne za duszę ś p. JS” 5 
Szmideckiego, zmarłęgo w Wenecji, jako w ezwarti 
cznicę, w kościele. Przemienienia Pańskiego przy, ulicy „r 
dowej, na które zaprasza się krewnych, przyjąciół Łi A 
mych; y À j BI R e. —23118— „pge 
+ W dniu 9 b. m., w sobotę, odprawione . zostanie Ninn 
żeństwo w kościele powązkowskim, o godzinie SQ-$8)"- „gw 
za, spokój dusz $, p. Teofila i Pranejszki z Koza bova 
małżonków Nowakowskich, na które to pozostałe, g p 
i;wnuki zapraszają wszystkich znajomych. ; —BÓ stf 
ct Za spokój duszy & p. Marji z Bartmańskich Au8 job 
nowicz odbędzie się w kościele èw, Aleksandra 8, jo 
nabożeństwo. w, dniu 9, października, w sobotę, 08% pes" 
10 4 pół zrana, na które pozostale dzieci i wnuki mA. 
szają krewnych i przyjaciół, CIA? r ko 
+ W sobotę, dnia 9 b. m., o godzinie £Q-tej zran% dobe 
ścięle św. Krzyża, odprawione zostanie nabożeństwo czy pi” 
za Spokój duszy Śp. Adama Bagniówskiego, "| 39- 
stego radcy stanu, b. dyrcktóra głównego b. koda zapra 
wej przychodów i skarbu, na które pozostała rodzin Lg3110 
sza krewnych, przyjaciół i kolegów zmarłego. ` oby 
4 Ś.p. Bogumił Kloss, fabrykant gwoździ i 0% jngiej 
przeżywszy lat 74, w dniu 7 października r. b, PO zr 
i ciężkiój chorobie przeniósł się do wieczności. 


A 
adze” 
praszają krewnych, przyjaciół A znajomych na wy prow goia 
nie zwłók z kaplicy: ewangelickiej przy: uliey Mya 10, gd 
9 października, w sobotę, o godzinie 4-tej po poł , 
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1. PAPAE | 
Wie? « Romana Kazimiera Kisielińska, córka Karola i 


tanta , 7 Struszyńskich, po krótkiej lecz ciężkiej słabości 
- Miegiggy - E0 świata dnia 6 października, przeżywszy lat 2, 


tey. 1 


Payeh, U. Niepocięszeni w smutku rodzice zapraszają kre- 
Przyjaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok uko- - 


tlanej aga: 
hudai iw dniu 9 października, o godzinie 4-tej po po- 
emen m oseiołą św. Antoniego przy ułiey Senatorskiej, na 
t Duż; 4  ?2kowski, odbyć się. mające, —23178— 
tiorpieni; października w Potulicach po krótkich a ciężkich 
p, Ka orat w Bogu, opatrzony św. Sakramentami, 
ke zmierz Wojciech lir. Połulicki, 'o czem donosi 

= przyjaciołom w smutku. pogrążona rodzina. 

+6 z —23189— 
ta a Prakseda z Minasowiczów Thugutt, wdowa po 
ro synta Thegutt, kupeu i obywatelu miasta Warszawy, 
61, Sig 2 tym światem w dniu 7 b. m., przeżywszy lat 
saig AA żalu pozostałe dzieci, wnuki i prawnuki za- 
teisto tewnycji, przyjaciół i znajomych na żałobne nabo- 
Świ ych Abyś się mające w dolnym kościele Wszystkieh 
Masę piję. Sobotę, dnia 9 b. m., o godzinie ł4-tej zrána 
e na wyprowadzenie zwłok zi tegoż kościoła na 


nią, 
dinie t2 Powązkowski w dniu następnym, w niedzielę, o go- 
114 j 9 AR agora: 


ej zrana. 

ze RONIKA TELEGRAFICZNA, 
kyór że „jut >-g0 października. — W sprawie zakonów sly- 
lięeją ka R albo w piątek uskuteeznionem -zostanie zam- 
tytkają tj 4 niedozwolonych zpronadzei. Srodki te nie na- 
RU Détente Te trudności, ponieważ sądy: użnały się za nie- 
alane py; o W tej sprawie. W przyszłym tygodniu przed- 
ni Swyęj 70 mają środki przeciw jezuitom, którzy powrócili 
it pad. POPTZednich zakładów „edukacyjnych, aby prowa- 


| Y Atenei) mt w innym stroju. Wczoraj otwarte zostało 


Ia kto olo Paryż g sA + sań cl-i p: 
a Etor ai ryża kolegjum dominikańskie mszą Św. 
Sainte) prii obeeni rodzice uczniów. Również i kolegium 
NA Paryż Wersalu wczoraj otwarte zostalo. 


roku 13 E-go października-—Zmarł tu kardynał Regnier, 
ZS Rzy biskur Cambrey. 
Jdał do a 6-go października. — Minister sprawiedliwości 


dag et Kij stkich prokuratorów „jeneralnych następujący 


© trzz ch prowincjach państwa od r, 1848 a w To- 
mocni 
tzegą, 
e r 4 sumiennie. 

Yjeehali Jolan „6-g0 października, — Król i królowa Grecji 


= <zaraj do Florencji. ' 
tergend ) 


bt 


Yn 6-g9 paždzicrnika.—Z Meksyku donoszą: „Rząd 
Manson kan meksykańskiej udzielił amerykańskiej grupie 
ły anillo płgesję na budowę drogi żelaznej z Meksyku do 


yłtgości D jäk 
e innej amet: Rząd meksykański dał też równie poawo- 
SERAN do- Saint 
Cento le, korzystać mają z minimalnej gwarancji pro- 


igon yn. 6-g0 października — Dnią 11 b. m. urządzone 
A: 
Kana 


Ie woj, Garnizony nad granicą Abissynji zostały wzmoenio- 


af, M egjpskiem. 
u Kop Ramon Tristany 
tilta Aie ekspedycji prowadzenej przez Stanleya w Afryce; 
x Mo dotkliwie przerzedziła członków tej wyprawy. 
‘kich po lachj 
Spadł w 


Psk 6-go października. — Król saski w czasie polo- 


tog tniczy 
m i, stan zł 
Pofego, ty zburg 6-g0 października, — Zmarł- dr Wagner, 
Poco Hanay e? uniwersytetu. h j 
od at Lins go października, == Do tutejszego dyrektora 
pda ony s strzelił<z rewolweru pięciokrotnie niejaki Spahn, 
pei otrzy E kiku tygodniami ze służby pocztowej. Dyre- 
JU jego H cztery niebezpieczne rany w głowę i ramię. 
Franio”! niebebezpieczeństwo. 5 : 

rt 0-go października. — W dniu 20 b. m. od- 


Chery, Dz u0czyste otwarcie nowej. -wspaniale wzniesionej | 


tyć też p) zostanie „Don Juan“, W uroczystości uczestni- 
ai Wroc Ł cesarz Wilhelm. 
hi Sey- gór pu 6-go października.— Z Katowie donoszą, iż 
AO ję O RE w dniu 1 b. m. zaprzestali pracy, 
| Wroczn.. PBL 
zd adprezyj W 6rgo, października = Wiadomości o obsadze- 
niesienie tut. W_Szląsku są przedwczesne; błędnem też 
nsów po, J*koby stanowisko to ofiarowano b. ministro- 
(Kraj, Hodrechiowi, i. 
dąjiaieznę ga | 6-g0-paźdzjernika. — Tutejsze towarzystwo 
Woję Nges, wi jako delegatów na śdbywajócy się w Wie- 
pe’ — Scaniczny-pp.: Moraczewskiego, Matulę i Odrzy- 
ai Š 
ka lady ów 0-9 o października. —Na' jutrzejszem posiedze- 
i» ladygjaw io) me być udzielone honorowe obywatelstwo 
Dot 'Lwś ak Czartoryskiemu. i 
Gię-jeneg, października. — Wczoraj po południu roz- 
d: s e rozprawy galicyjskiego Towarzystwa 
rad gromadzenię zagaił poseł Piotr Gross, ponie- 
ad œ Adam Sapieha silnie zachorował. 
Awycza e. Października. — Skupczyna zwołaną z0- 
Aj | Jną sesję w dniu 27-ym b. m. do Kraguje- 


tej + 6-g0-października, — Wezoóraj przed polu- 
i A 6-5 książę bulgarsk Aleksander I. 
tetant monet = dzierniku. — Bulgaria będzie posiadała 
Czyz Stanowi ltą ze zlota, srebra i miedzi. Jednostkę mo- 
W = ma lew zawierający 4 gramy 175 srebra 
ed moneta złota nosi miano-aleksandra 
artość 20 lwów. Aleksander zawiera 6 gra- 


sda, 


mów 45161 czystego złota. Ogółem wybitych zostanie dwa 
mikony w sztukach po 2 lwy, cztery i: pół miljona—po 1 
lwie, trzy miljony—po pół lwa. Liczba złotych aleksandrów 


dotąd nieoznaczona. Monety wybite zostaną w Paryżu 
_'Przegląd polityczny. 


Nota turecka jest nam już znaną z telegraficznego 
streszczenia i efektu, jaki zrobiła w niektórych ga- 
binetach głównie interesowanych. Efekt ten nie jest 
wielce korzystnym dla Wysokiej Porty, a to z po- 
wodu warunku, jaki rząd otomański. stawia mocar- 
stwom. Wymaga on, jakeśmy to już wczoraj wspo- 
minali, zaniechania demonstracji floty, a w takim ra- 
zie przyrzeka wykonać zobowiązania traktatowe 
w terminie z góry oznaczonym. (o do Czarnogóry, 
Porta poprzestaje na powtórzeniu tych samych pro- 
pozycyj, które już raz czyniła Europie. W sprawie 
greckiej rząd turecki konserwatywnie „oświadeza 
przy dołączonej karcie jeograficznej, iż przystać 
może tylko na taką linję graniczną; któraby: Meco- 
wo; Laryssę i Janinę pozostawiała w, posiadaniu 
Turcji, W przeciągu stu dni obowiązuje się Porta za- 
łatwić sprawęzgrekami pod warunkiem powyższym. 


W sprawie armeńskich reform rząd otomański chce ` 


dokonać wszystkiego, co 61-szy artykuł „traktatu 
berlińskiego wymaga, w terminie czteromiesięczny m. 
Ozwarty. punkt noty dotyczy kwestji nowej, organi- 
zacji w prowincjach Turcji europejskiej, „którą to 
organizację Porta chce. przeprowadzić rod warun- 
kiem wszelako, że posiadanie tych prowincyj zosta- 
nie jej zabezpieczonem i ząpewnicnem. W zakoń- 
czeniu wreszcie poruszone zostały sprawy finansowe 
i umorzenie długu państwowego w sposób, któryby 
wierzycielom dawał rękojmię rzeteloości, a wypłat 
kontrybucji wojennej nie uszezuplal. i > 

Przyszło wreszcie do tego, że Porta zamiast przyj- 
mować, ośmieliła się stawiać warunki Europie. Qko- 
liczność ta musiała jeszcze bardziej rozdraźnić p. 
Gladstona i jego zwolenników, ale zarazem w kazać, 
jak płonnemi były nadzieje tych, którzy sądzili, że 
Porta da się pozornemi, ułudnemi środkami presji 
europejskiej nastraszyć. W Paryżu uważają propo- 
zycje Porty za niemożliwe do przyjęcia, cóż dspiero 
w Londynie. Prasa angielska z coraz większem 0- 
burzeniem wyraża się o krętactwie polityki sułtań- 
skiej, i ostatnią notę nazywa poprostu obelgą, rzuco- 
ną w twarz zjednoczonej Europie. i 

Daily News przypuszeza, że p. Gladstone nie da 
się w pole wyprowadzić dyplomatom - tureckim i nie 
ustąpi; pociągnęłoby to za sobą następstwa nieobli- 
czonej doniosłości. Skoro się rzekło A, trzeba i B 
powiedzieć. Jeśli Anglja teraz skrewi, Rosja wysu- 
nie się na pozór i pochwyci nitkę działań politycz- 
nych, którą niedołężne ręce angielskiego kanelerza 
wypnszczą, a wtedy nie uniknie się zawikłań euro- 
pejskich. r 5 

Telegram z Paryża zapewnia znów, że wszystkie 
mocarstwa chcą zachować dotychczasową jedność 
i solidarność akcji i że od Anglji wyczekują propozy” 
cyj nowych eo do dalszego postępowania. Przy- 
puszczają, że p. Gladstone zaproponuje blokadę por- 
tów tureckich. 

Pester Lloyd zastanawiając się nadsytuacją, przy- 
chodzi do wniosku, że tylko trzy ewentualności są 
możliwe przy dzisiejszym stanie rzeczy, i tak: albo 
mocarstwa poprą Anglję, jeżeli polityka gabinetu 
St. James utrzyma się w granicach traktatu berliń- 
skiego, albo odosobnią ją zupełnie, alboteż wręcz 
sprzeciwią się jej dążeniom, wychodzącym po za u- 
prawnioną sferę celów politycznych. 

Bądź co bądź, Pester Lloyd twierdzi, że się nowa 
faza w kwestji wschodniej rozpoczęła. Przewidzieć 
i przepowiedzieć dzisiaj trndno, w jakim kierunku 
pójdzie dalej cała sprawa, którą wypadki postawiły 
na ostrzu noża. Fresse nie wierzy temu, aby przy 
istniejącej dzisiaj różnicy poglądów i przekonań da- 
ło się uzyskać zupelne i jednomyślne porozumienie 
mocarstw, ale co będzie, jeśli to porozumienie do 
skutku nie dojdzie? —— W Londynie spodziewają się 
odosobnionej akcji Rządu angielskiego i pogwałce- 
nia traktatu, strzegącego cieśniny dardanelskiej. 
Czy wszelako sama eskadra angielska, opuszczona 
przez inne, może i zechce się odważyć na wody tu- 
reckie? Wszystko to są ważne kwestje, niezmiernie 
interesujące a pozostawione tylko przyszłości i wpły- 
wowi faktów nie dających się z góry obliezyć. 

Dzienniki zagraniczne, jakby dla potwierdzenia 
przypuszczeń 6 ewentuałnem rozpadnięciu się kon- 
certu europejskiego, podają pogłoskę, według której 
między admirałem Seymourem, komendantem floty 


międzynarodowej, a posłami mocarstw w Konstanty- 


nopol powstało podobno nieporozumienie. Amba- 
sadorowie zarzucają Seymourowi, że działa na wła- 


sną rękę i według własnego widzimisię. Admirat, 


zaś miał odpowiedzieć, 1ż, postępuje tylko według 
instrukcji swojego Rządu i nikogo więcej nie jest 
obowiązanym słuchać. Czy to prawda, czy nie — 
w każdym razie przypuszczać SIĘ godzi, iż demon- 
stracja floty, odsuniętej znów od punktu właściwego 


działamia, nie da się przeprowadzić na tej samej; co 
poprzednio podstawie. 

Dzienniki serbskie, z powodu wizyty ks. Ajeksan- 
dra bulgarskiego na dworze białogredzkir, zaczyna- 
ją znowu długo, szeroko i gorąco rozprawiać na té- 
mat przymierza serbsko bulgarskiego. W. Bulgarji 
zaś tę kwestję traktują dosyć chłodno i obojętnie. 
Zastava, organ dra Mileficza, nieco skeptycznie za- 
patruje się na tę sprawę; przemawia wprawdzie za 
przymierzem, ale żąda wpierw od bulgarów wyzna- 
nia wiary politycznej. 

Chce mianowicie wiedzieć, czy to prawda, iż Bul- 
garja pragnie potajemnie ewentualnego podziału 
Serbji, rachując na możliwe w danym razie korzyści. 
Ten brak zaufania, pomimo miłych, osobistych stosuń- 
ków obu książąt panujących, dosyć problematycznie 
przedstawia kwestię projektowanego przymierza. 

Między Austrją a Balgacją powstały w ostatnich 
czasach nieporozumienia. Jak wiadomo toczą się 
między niemi układy o budowę koleji żelaznych, za- 
warunkowanych przez thaktat berliński, Bulgarja 
robi trudności. ğ 

Agitacje wszechbalgarskie nie ustają. Na wybrze- 
żu Burgasu urządzono nowy arsenał, a w Filipopolu 
zgromadzono aż 18,000 karabinów zapasowych. Pod 
popiołem tlą się iskry i gdy pomyślny wiatr dmuch- 
nie, nowy pożar zapłonie na półwyspie bałkań- 
skim. dy 

Z szerszej polityki europejskiej po za kwestją 
wschodnią nie wiele ciekawego mielibyśmy do zano: 
towania. Pan Gambetta naraził sobie znowu radyka- 
listów i wywołał nowe filippiki z powodu zakazu u- 
rządzenia pokojowego mityngu w Paryżu, jako ma- 
nifestacje przeciw środkom. gwałtownym i ryzyko- 
wnym w sprawie wschodniej. 

Stacy pustelnik z Caprery, jenerał Garibaldi, wy- 
brał się znowuż po Włoszech w eelach agitacyjnych. 
Chodzi o reformę wyborczą, która wkrótce wejść ma 
na porządek dzienny parlamentu włoskiego, Rady-. 
kaiiści cheą przeprowadzić swój ideał, t. j. powsze- 
chne głosowanie; Garibaldi ma im w tem dopomódz, 
Dążenia i wiekrzenia ligi republikańskiej rozpoczęły 
się już także z podwożoną gorliwością. 

Ciekawą wiadomość podają dzienniki niemieckie 
o rozlepieniu w Monachjum ogromnych ©0 do forma- 
ta plakatów rewolucyjnych, wzywających cały na- 
ród germański do walki. Plakaty miały być druko- 
wane w Berlinie, , Bliźszych szczegółów wyjaśniają- 
cych nie mamy dotychczas, 


elegra my. 
(Ajencji Aa Rudolfa AA 

Londyn 8-g0.— Gladstone i Granville odbyli dziś 
e modo ambasador rosyjski odwiedził Gran- 
villa. : 

Wiedeń 8-g0.— Politische Corespondenz donosi 
z Londynu. Układy między mocarstwami w sprawie 
odpowiedzi na ostatnią notę turecką przyjmują tak 
zadawalniający obrót, że ukończenia ich spodziewać 
się można daleko wcześniej niż przewidywano. U- 
trzymanie koncertu europejskiego może być dziś uwa- 
żame jako pewne. Dalej otrzymuje Politische z Pa- 
ryża pewne dane o swobodach, które gabinet angiel- 
ski zaproponował rządom europejskim. Chodzi tu o 
akt zbiorowego zajęcia na morzu egejskiem, przez co 
wszystkie mocarstwa będą miały w ręku zastaw, 
który Portę zmusi do wypełnienia zobowiązań zacią* 
gniętyci: względem Czarnogórza. 

Paryż 1.g0.— Journal des Debata rozbiera notę 
Porty i powiada, że nota przechodzi wszystko, czego 
sie można było spodziewać od złej woii Porty. Por- 
ta liczy na to, że poróżni mocarstwa. Dla rozwiania 
nadziei Porty należy utrzymać zgodę między mocar- 
stwami. Niema wcale potrzeby, aby mocarstwa jedno- 
cześnie uregułowały wszystkie kwestje, lecz należy 
zacząć od Dulcigno. Do tego ceiu mocarstwa dążyć 
powinny, aby dać Porcie rzeczywisty dowód jedności 
i stałości Europy. 

Wiedeń 1-g0.— Według Tageblattu istnieje teraz 
projekt, aty flota europejska udała się na archipelag 
i zajęła jedną z wysp tweskich, aby tym sposobem 
zmusić Turcję do wypełnienia zobowiązań. Według 
telegramu N. Fr. Presse z Kondynu, prowadzą się 
obecnie układy o wyciągnięcia kordonu. morskiego 
pomiędzy europejską i azjatycką Tuzcją. EL 

aryż 1-g0— Republiove française omawiając 
ostatnią note Porty powiada, że neta przecnedzi 
wszelką miarę do tego stopnia, że traktować Ją pa- 
leży jak czyny ludzi po części pozbawionych zdrowe- 
go sądu. « Mocarstwa nie powinny tracić Z oczu cha- 
rakteru przezwyciężyć śię mającej przeszkody. Prze- 
szkodą tą jest wyłącznie upór sułtana. Jeżeli niema 
imnej do przezwyciężenia przeszkody, to obecny stan- 
rzeczy nie jest tak utrudniony. Parlament propo: 
nuje, ahy Czarnogórzu oddać część Hercegowiny, a 
Austrji pozwolić natomiast zająć Nowy Bazar i Prie- 
tina. f i 
W Aix (miejsce kąpielowe) wybuch} silny „pożar, | 
35 budynków spalenych. Pożar wciąż trwa. 


Ciągnienie 13-te. P 


DROGA ZELAZNA 


W ARSZAWSKO-TERESPOLSKA. 

W odbytem w dniu 19 września (1 października) 
1880 roku, trzynastem ciągnieniu akceyj i obligacyj 
Towarzystwa drogi żelaznej warszawsko-terespol- 
skiej, następujące numera wylosowane zostały: 

Akcje po rs. 1000 n-ra; 601/10, 17681/90, 1531/80, 
18651/90, 2422130, 263871/80, 3041120, .31301/10, 
3446170, 35611/20, 37591/600, 43161440. 

Akcje po rs. 100 n-ra: 46613, 47358, 41830, 48060, 
43380, 46811, 49022, 40351, 49380, 49550, 49799, 
51101, 51421, 51042, 51622. 

Obligacje po. rs. «1000 nirai; 801/10, 6371 80, 
13191240, 2001/10, 25021/80, 2898190, .30951/60, 
38091/60U, 86521/80, 3710110. 

obligacje, po rs. 100 nya: 35165, 89047, 390228, 
39944, 40581, 41952, 42209, 42442, 42112, 42165; 
42130, 42492, 483871, 44421, 45009, 45048, 45061, 
45118, 40490, 45521, 40601, 40591, 46852, 46987, 
41196, 41999, 48051, 48066, 48845, 49905; 

„Nominalna wartość powyższych akeyj i obligacyj 
przypada dó wypłaty z dniem 19 września (4 pa- 
ździernika) 1880 roku. Wypłaty dopełniają: kasa głó- 
wana Towarzystwa w Warszawie, oraz domy bankier- 
skie w Cesarstwie i za granicą, w których kupony 
były dotąd płatne. Należność płacona będzie za gra- 
nicą monetą miejscową, w Królestwie: i Cesarstwie 
złotem, licząc półimperjał po rs. 5 kop. 15, albo pa- 
| Ye po kursie półimperjałów z dnia wypłaty. 

Właściciele wylosowanych akcyj otrzymują, w miej- 
sce tychże, akcje pożytkowe. 

Przedstawione do wypłaty akcje winny być zao- 
patrzone talonem z 12-stu kuponami procentowemi, 
a obligacje talonem -z 11-stu kuponami, od włącznie 
kwietniowego 1881 r. 


Z akcyj i obligacyj wylosowanych w przeszłych 
ciągnieniach, następujące dotąd do wypłaty przed- 
stawionemi nie zostały: 

* 1) Z losowania w dnin 20 września (2 październi- 
ka) 1876 r. 

Obligacje po-rs. 100 n-ra: 47789, 49341. 

Obligacje wylosowane w ciągnieniu z 1876 roku 
wiany być zaopatrzone talonem z 19-fu kuponami 
Paa to jest od włącznie kwietniowego 1877 
roku. 

.2) Z losowania w dniu 19 września (1 październi- 
ka) 1877 r. ) 

Akcja na rs: 100 nr. 48280. 

Obligacja na rs. 1000 nr 9641,50. 

Obligacje po rs. 100 n-ra: 40016, 43805. 

Akeje wylosowane w ciągnieniu z 1877 roku win- 
ny być zaopatrzone talonem z 18-tu kuponami pro- 
centowemi, a obligacje talonem z 17-tu kuponami od 
włącznie kwietniowego 1878r. 

3) Z losowania w dniu 19 września (1 październi- 
ka) 1878 r. 

„Akcja na rs. 1000 nr 20901/10, 

_ Akcje po rs. 100 n-ra: 49617, 51061, 

_bligacje po rs. 100 n-ra: 38468, 40056, 46850, 

338, 45018, 49716, 

„Akcję wylosowane w ciągnieniu z 1878 roku. win- 
my być zaopatrzone, talonem z 16-tu kuponami pro- 
lcentowemi, a obligacje talonem z 15-tu kuponami, to 
(jest od włącznie kwietniowego. 1879 roku. 

4) Z losowania w dniu 19 września (1 październi- 
ka) 1879 r. 

Akcja na ra. 1000 nr 2181120. 

Akcje po rs; 100 n-ra: 48345, 51157. 

Obligacje po rs. 1000 n-ra: 111/20, 3341/50, 
8211/20. 

Obligacje po rs. 100 n-ra: 37873, 38310, 39135, 
39308, 41170, 41698, 42724, 43315, 45060, 46047, 
46327, 46880. 

Akajo wylosowane w ciągnieniu z 1879 roku win- 
ny być zaopatrzone talonem z 14-tu kuponami pro- 
centowemi, a obligacje tałonem z 13-tu kuponami, to 
jest od włącznie kwietniowego 1880 r. 


W razie braku kuponu procentowego, wartość je- 
go nominalna potrącona będzie od sumy, za akcję 
lub obligację przypadającej. ufa 

W Warszawie, dnia 19 września (1 października) 
1880 r. Mada zarządzająca. 

—28205—3—3 “ 
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Skład tabaczny J. Kapłanowskiego 
świeżo wyrestaurowany i zaopatrzony został w naj- 
bardziej poszukiwane wyroby, a mianowicie: Cy= 
gara hawańskie odfirmy Xejk & Comp. do 
rs. 50 za 100 sztuk, slynne tytonie z Kremieńczuga, 
Saduka Duruńczy. Tytonie i papierosy z prawdzi- 
wych tureckich liści, z fabryk MU. Md. Babada= 
gły, barzo modne i powszechnie używane, oraz W. 
Lampy z Odessy i śłłsy prawdziwe maisowe, 
z własnej fabryki Kapłanowskiego. Skład Senator- 
ska nr 6. 8—0—22510— ' 


æ 6 æ 


— Pr Grodzki, autor „Poradnika lekarskie- 


| gó dla mężczyzn,* leczy choroby sekretne, oraż niemoc 


wskatek takowych; ulica Chanielna nr ;18. 
—x20318— 8 12— 


PRE 


| WJ e OSA AREA OO TA PA IL Kd 2 ŻA 
— ir BD, Landau powróciwszy z zagranicy 


otworzył wabineć deniystytzany przy ulicy 
urakowskie- Prze dwieście ni g 4,wprost 
wystawy sztuk pięknych. Wprawia sztuczne szczęki 
i żeby, plombuje złotem, a celem kompieinego znie- 
sienia bólu przy wyjmowaniu zębów stosuje zbez- 
czulający gaz fieńkuzisola. Gabinet otwarty co- 
dziennie od 10-tej zwana do 5-tej z: południa. Bie- 
dnych przyjmuje bezpłatnie od: 9-tej do 10-tej zwana. : 
111220022 
| a 
Hanlar tecate, specjalny dla chor. gardi., tte- 
ner. i skórnych.d-ra „ka © Ż8 W R, przyjn uje chorych 
przychodnieh od godziny 9—40 rano iód 5—6 
po południu, Pitedówa mr £5. 18987-—12—0 


== NM 


> Dr ©zesław Kalinowski powrócił do 
Płocka i zamieszkał przyulicy Nowowięziennej w do- 
mau p. Rojkiewicza, dawniej Horowitza. A 
-—23251—2—83 


Br med. Alfred Sokołowski, 


błyy lekarz przy zakładzie leczniczym dla chorób 
piersiowych i gardlanych w $roerbersderfie 
na Szląsku, zamieszkał w Warszawie, Marszałków 
ska nr 28 (róg Ohmielnej). —22609—4—6 
| ZZA aaea 

— Doktor Seweryn- Górski po powrocie 
z zagranicy zamieszkał przy uliey Kruczej nr 8, pier- 
wsże piętro, przyjmuje zana od 8—10 i po południu 
od 2—4-ej. 2—0—23 142— 


"Od lecznicy drugiej. 


9. Senatorska nr 9. Dom Beżlera. 
Wr Karwowski śdonstonty po powrocie 
z zagranicy przyjmuje w lecznicy jak dawniej co- 
dziennie z wyjątkiem świąt i niedziel od godziny 1 
do 2-giej po południu z chorobami krtani, gardła 
i jamy nosowej. —23319—2—3 
Capes EED A EEE y zj 
OD, LECZNECY El-giej 
(Senatorska nr 9, dom przechodni liezlera), 
Dr J. Majkowski, lekarz zakładów zdrojo- 
wych w Busku, przyjmuje. «w leczniey z chorobami 


wenerycznemi i skórnemi © d godziny 9 do 10 zrana, 
—22941— 4—12 


— Bronisiaw Dfiayzel, adwokat przysię- 
gły, powrócił z zagranicy. Przyjmuje klientów do 
godziny 11 rano iod 4 do 7 po południu, Marszał- 
kowską qr 52. —22295—6—6 

— Józef Pane, profesor spiewu w instytucie 
muzycznym, pódaję do wiadomości, iż osoby, mające 
zamiar wstąpienia do teatru i pofrzebujące przy Bo” 
tować sobie repertuar operowy; mogą u niego odby- 
wać odpowiednie studja. Osoby interesowane zechcą 
zgłaszać się na Krakowskie-Przedmieście nr 28, po- 
między godziną 5 a 6. —22914—3 —0 


i St. KOSIWSIKI a 
inżenier budowniczy; Marszałkowska 75, 
osusza wilgotne mieszkania specjal 
nemi piecami kaflowemi, grzejącemi lepiej i z oszczę- 
dnością opału, — urządza wentylacje, pochłanianie 
dymu, zapobiega dymieniu ete. 


W sloe 
Berlin à vista z krótkim terminem (2 dni) 300 marek..... 
Londyn 3 mies. s A XA | f T 
Paryż 8 dni A " za 300 irsi... 


Wiedeń 8 dni $ 4 


Dopełniono "z końcem 


Papiery publiczne: tranzakcji _ |żądu. plac 
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49% List. likwidacyjne duże. | —— 80 40 —— 

e: f małe, | —— 85.30 |—.— 

Bil. Bank. Ces. ger. I, 11i HI | —.— EE E 
Ros. Poż. Prem. 2r 1864.. —— | m — 
n "» *, 1866. , «PaPa = "e | oma ora 

I Pożyczka wschodnia re. 100| —.— 91,—|-—— 
II rs. 100| 90.90 91—|——— 


» » 91—|—— 


rs. 100 


ponów: od list. zast, 11775, nowych 1477, zastawnych m, Warszawy secjt l ill 97% 


Monety: Półimperjały rs. . 
pruskie biet yd 


—20851—11—12 | 


Na nanko BUCHALTERJI, OGRO 
DRZEW PY Ai innych przedmiotów progra, 
ogłoszonych przyjmuje zapisy zakład Naukową, i 
mieślniczy DEA A OsLRCK, Brackt. 


a) 

KORESPONDENCJA PRYWATNA. (0 

aone E. R.i Zegda M. Ezd 

— Dr Wójcikiewicz powróci! do Wazy” " 

| aaoo l 

— Dr med. W, Faubelski (ulic Królem 
22931822 


nr 25) powrócił do Warszawy. s 

— Dentysta iłotheizn leczy choroby s 
zębów'i dziąseł, plombuje i wstawia zęby sZ pa ubie” 
kauczuku; na siatce metalowej i złocie; jako te 106) 


/ ezula ból podczas wyjęcia zęba; przyjmuje © 


rano do 6-tej po południu. Królewska nr 3%. 
—18120— 6—6 uga 


NIE RWAĆ ZĘBÓW! „gp 


Juljan Wolff uwalnia od bółu-ząbów każdego, 


i | p 
piącego, bez użycia jakiegokolwiek metaloweE gg 


rzędzia, sposobem przes władzę lekarską 7a ni 

dliwy uznany. Adres róg Aleksandrii i krakowska 
go-Przedmieścia naprzeciw szpitala dla aj 8 
pietro nr 16.—Juljan Wolff. — 93285 


— Kandydat praw BB. Kleinerman, pä 
niósł swą kancelarję na ulicę Długą nr insta 


powi Przyjmuje sprawy mą EATE 
cyj do 10 rano i od 4 da 7 po poludnia. f 
É po Poe T agati AA 
| nc aaa + 
isi 


— Fhaieszymskie, wlaścicielki pracow? m 
i strojów damskich na ułicy Szkolnej nr 5, WJ” 


ły do Paryża. 1—-23350—2—3,27 
O Z z R me 3 

— Sięfan Godlewski, adwokat pry g 
otworzył kancelarje przy uliey Zielnej nr 20. 5 
muje interesantów od godziny 9 do 11 rano 1 '8 ró 
T po południu. —292933—2—; 


— Nauczyciel gimnastyki, 8. Zewald, niej 
przy ulicy Siennej nr 13. 2319 
2i Teodor Wedenian, adw? 


orzysięgły, obrońca konsystoj 
hmielna 9, codziennie od 4-ej as 6-6j po PoS 
CENY 2 B © £ A. d 
ł tacji „Praga* órogi żelaznej warsz. 42 
MERI. td. 7 października 1880 r 16 
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- . . 
p POTEL EUROPEJSKI, „ | Studenci Uniwersytetu, 
pachan ja! dnla 7 października 1880 r. | lub 2reh UGZNI GIMNAZJUM, albo 
Pa Piot Jan, jenerał lejtenant gubernae | SZKOŁY HANDLOWEJ, lub prywa- 
rajoy z prowa; Grigóriew Dmitri, jenerał | tnego Pensjonatu, mogą mieć jeszcze wygo< 
(ad, stan etersburga; Sztange Adolf rzecz. | dne pomieszczenie przy “familji, ze stołem, 
kapelan Z Piotrkowa; Micsiewicz Arkadi, | z usługą „i opieką „rodzicielską, „za rs.. 18 
iu Bina Najwyższego Dworu z Petersbur- | miesięcznie. — Wiadomość w Redakcji Kurje- | 
Nory Si Krnzensztern, żona _kamerjunkra | rå Warszawskiego, —19009—15—0 
pia BA M. z Grodziska; Reinvot Zofia, ZN 
1 lima "p zeczy w. rad. Staun z Petersburga; (+ Potrzebną jest ; 
diong, k TAD, kupiec z Lipska; Fester uł i ' 
hin op Piee z miasta Łodzi; Lehman Wil- 
ttez Roj, Po"lina; Lehman Emma, obywa- | | ( i nwa | | ( | 
i "lina; Zaremba Roman, adwokat | 
M ago, z, Lublina; Menkes Meliton, urzęd- | ) 


ob „ acyiny z Wiednia;  Lamme Ale- 
A askwy; Jungblut Edmund, kapi- 
oskwy, Ledóchowski Michał, ob. 


do składu wódek, z kancją rs. 600,  któraby 


k f się. zajęła całym interesem. Oferty proszę 
2 
1 


„oMierzą; G | składać "w, Warszawskiej” Agenturze Ogło- 
tomie. Grocholski Mieczysław, obyw. Se NAA A 
mierzą; Broniakiewicz Leonard, ob. szeń, Senatorska Nr 2a GE ke P> U; 


Iyła, gonza; Lenoir Paulin, inżynier z Pa- 
kępy, Set bekak i Paweł, fnżynieć £ Brześcia; 
ui * inżynier z Brześcia; Lesnikow Wa- 
kg et z Petersburga; Pawłow Wasili, 
z R Suwałk; Kaweczyński Władysław, 
t Wiogn pania; Kaweczyńska Kazimiera, ob. 


; BA. r 

, aktyle Marekańskie, 
świeże, otrzymał nowo- otworzony Han- 
deł "Win, Delikatesów i Towarów 


ln a; B i - | Koionjalnych J. ROKOWSKRIEGO 
A; Żinn Emil, pierra r Ek NowyżŚwiat NE 68, “obok apteki W. K. 
kai kaan, kupiec z Wiednia; Anossow | Li!pop. R—23751—1—3 

Jw, 


atel a gi Wiednia; Karnkowski Antoni, 

leatr Wielki. 
tewniaki (1-Szy raz), 

tro: db PR 


eatr Rozmaitości. 


RW ada. |. 


Koń rysak, 


kary, czystej krwi, 4-letni, ze Świadectwem, 
jest do sprzedania na Pradze, w Zajeżdzie 
Skoryny. E—23751—1—3 


a 
s 


e ` + * 

Lekcje angielskiego | 
zyka udzielać będzie pan} Anna Dybow- 
a od 10-go października. W mieście i we 
własnem- mieszkaniu, +ul. Wspólna Nr do- | 
mu 20. Wiadomość bliższa do 9-go paździer- i 
nika ulica Wspólna Nr domu 17, 1 piętro. 

3—6  —23290—x 


Lekcje. języka traneuzkiego | 
i angielskiego, 


konwersacji, gramatyki i literatury, udziela 
w mieście i u siebie nauczycielka Paryżanka 
z wyższym patentem. — Wiadomość od 1—3. 
Obożna Nr 1, na dole od frontu, drzwi na lewo. 
:—23395—2—3 


LECZNICA OCANA | 


A » F ki 
(ra Dobrzańskiego, | 
ul. Erywańska Nr 10, w Warszawie. 
Pokoje oddzielne, -» całkowitem utrzyma 
niem, po_3, 2.1 AA dsionnie.e Eorada dla 
i « hodnich od godz. 11 do 12. rano. 
biednych przychodn BaMa ERA 


Cukier rąbany 


z fabryki Łanienta, 


funt po kop. 15, 


sprzedaje Skład Win, Herbaty i Delikatesów 


Pomieszczenie przy familji 
dla jednej jeszcze P ANEENKME, 
z prowincji, uczęszczającej do Zakładów ta- 
ukowych, instylątu muzycznego -(festepian 
w miejsed, Graz jedna uczennica tegoż iństy- 
tutu), rękodzielniczych dla. Kobiet ete., ze 
stołem, za cenę umiarkowaną, w warunkach 


jak najprzystępniejszych, 2 zapewnieniem o= 


pieki rodziejelskiej.— Wspólna Nr 15, od tron- 
tu, na 1-m piętrze, mieszkania Nr 6, wprost 


schodów. D—18308—30—0 
WAŻNA WIADOMOŚĆ 


dla panów W łascicieli. 
~ Jest do sprzedania dachówki przeszło 7 
tysięcy, w domu Nr 2701/10 przy ulicy Fur- 
mańskiej, m właściciela tegoż domu. 
D1—2—23647— 


Fortepian, 


tanio do sprzedania, w dobrym stanie, dia 
braku miejsca. —Żórawia Nr 20, mieszk, 2, 
p—23263— 3—3 
ZGUBIONO 
zegarek złoty, damski, z łancuszkiem zło- 
tym w dniu 3 b. m, w przeeżdzie doroż. 
z ulicy Elektoralnej do Wielkiego Teatru 1 
a przedstawieniu napowrót. łaskawy zna= 
azca zechce złożyć do kantoru Adołfa Ungier 
przy uliey Królewskiej, za stosownem wyna= 
grodzeniem, jeżelit akowe winy heeg 
k—233 8—3— 


Skradziono 


z domu przy ulicy Złotej Nr- 3, mieszkania 
Nr 2, pomiędzy 5-m Lipca a 1-m Września 


Wystą 
awa Towarzystwa Zacho- 
ak Pięknych, Kusk.Przedmie- 
any 1 „gg otwarta jeet codziennie od po= 
i napana do 4: po południu zimą, do 
n = zw) latem —Cena pojśnia 3 ra 
2w. „Me powszednie, kop. O w Świ 
Atki: Szieci płacą wiosk: —13797 — 


w kuchni taniej przy 
"ulicy Freta: 


innych 
rzyjmuje 
od literami 


„KWIATOWE, | 
LYJACENNY, TULIPANY itp. 
ZBojiem) Holiandj, WORKI 
ip ŻOÓWE w różnych rozmiarach gó 
ROSZEK PERSKI świeży, ik 


"zynaj i poleca Skład Nasion 


my G. Berlinskiego, f 
5 ñ i 
Riy Uliey Rymarskiej, =wprost Banku. $ 

; -K—28706—1—2 


ki by p Fabryk soy 
` antów, Kupców, 
kojwiekć mysłowców, życzył 3.0 E 
TOWE MIŚ... .. 
Ne Goo dania na prowincji, raczy się zgło- 
Kutnie, ke atni“ Lucjana Sokołowskiego * 
ie 1ggq7 "ozprzestrzenił od 1-g0 Paź- 
ę si ad r. zakres swej działalności. 
MAU sa A tdzie usilnie dogodzić wszelkim 
* próbek m U pł pe takže o mabnits 
i ; | K--23752—1—6 
sprzedania” zaraz 


EÖOŻEKEA 


h 
Spólna oiowe, używane, w dobrym stanie. 


0 sprzedania: 


lepi 
(kli tok, Meble, Szafy, Łóżka, Sto- 
pi Tran 2 Izeczy i naczynia kuchenne. 
a dole Nr 6, m sen 26, w oficy= 

, x—23893—1—3 


a 


w 

Węża, 
dd x. Mezają as, Ko 
Ni 3 E się pajstrojniejsze Suknie 
tą PO rg Jolmany, Paltoty dam- 


kd 
2, w Prącówni Ubiorów i Okryć 


Ma Damga Wz. 
M Z Nr ze — Błota Nr 6. 


| mi A. M/Nr 4. 


xd. | Nowo-Senatorskiej, 


| wskaże. 


24 godzin!!! | 


PIWOWAR 


mogący się wykazać chlubnemi świądeetwa- 
mi z pierwszych browarów w Austrji, gotów 
do złożenia kaucji, poszukuje. posady. —Bliż= 
szej wiadomości udziela Dem  Spedyeyjny 
Jana Schicera w Tarnowie—Galieja. 
i K—22761— 4—6 

SES" CZŁOWIEK MŁODY, | 
żonaty, obeznany «z handlem, przeważnie 
w interesąch wódczanych, życzy sobie przy- 
jąć obówiązek rajzendera, inkasenta, lub za- 


| sząd sklepem, obeznany z meldumkową czę- 


ścią. — Adresa składać uprasza pod litera- 
ki f ś 223570—2-—23 


Pranciszka z Legzczydskich. Czech, 


była pierwszorzędna krojezyni, z dniem 1-go 
Lipca przeniosła: swoją. pracownię Strojów 
Damskich na ulieę Leszno Nr 17. 

i k-—23436—1—1 


"LEKCJE TAŃCA 6 


udzielam w domach prywatnych i u siebie 
w gmachu Teatralnym, pierwsza» sień od 


" Art. Balet. R. Chronowski. 
R—21349—10—10 


Obrońca prywatny. 
Wiktor Starzyński b. Uizędnik Sądowy, 
otworzył ga Sa 3 w domu Nr 2 przy uli- 
cy Ereta, wprost Dłegiej. Przyjmuje inte- 
resantów od.8 do 10 rano i od 4 do 8 
południu. x—23270—3—6 


MP W TA _H % €B 
i młody PIES, z.gór św. Bernarda, czystej 
krwi, za cenę stosunkowo nizką do sprzeda- 
nia, przy uliey Nowogrodzkiej Nr 3, stróż 
Widzieć można do godziny 4-tej po 
ołudniu. j K—23424—2—3 


__ Cztery Omnibusy, 


stosownć dla Warzzawy, tanio do sprzeda- 


po 


‘ze wspólnym przedpokojem. — Leszno, domu 


r. b. pierścień złoty, z dużym szafirem, oko= 
lonym 10-ma brylantami, Ktobykolwiek @ 
powyższym wiedział, raczy dać wiadomość 
w mieszkaniu poa wymienionym adresem zą 
nagrodą. “Za wynalezienie przeznacza się qa- 
grody rs. 50. Również zwraca się uwagę 
pr; ubilerów: na opisany klejnot. Sprawca 
radzięży lub nabywea pierścienia prawnia 


poszukiwanym będzie. Km 23296 —3—3 
Nagrody rs. 10, 


Osoba chora wsiadając do doróżki, przy 
rogu ulic: Marszałkowskiej i Próżnej, nie do= 
jechawszy do Zielonego placu, zgubiła port- 
monńetkę skórzaną, zawierającą w sobie: fa- 


Luciana krupskiego, 


l Ś.go Aleksandra Mr 3. 
NPR K—22315—5—6 
o O Z EE EK Y, 
(Dla przyzwoitej damy, 
jest do odstąpienia umeblowany POKÓJ 
Nr 15, mieszkania 14. K—23567—3—3 


Dnia 6 października, o godzinie wpół do 
dziewiątej: rano, wybiegł 


JE” i es 


maści kasztanowatej z.siwem, wyżeł rassy | pierek rs. 10, cztery papierki pięciorublowe, 

polskiej. Uprasza się o odprowadzenie pod | 2 papierki rublowe, oraz drobnych około rs. 

Nr25, przy rogatce powązkowskiej do pana | 1 i kop. 20. Znalazca otrzyma powyższą na” 

Ludwika Szwede, za EŃ | grodę w aptece p. Ziemińskiego, ulica Mar- 
=p = =" 


szałkowsk 1—1 —23739—»p 


W OO ZIN 


I ERARD uczennica Wortha, 
ulica Wierzbowa; dom Hrabiego: Krasińskiego, 


104-150 Wejście od ulicy Kotzebue; 
powróciła z Paryża, przywożąc wielki wybór 
Modeli, Sukień,. Okryć i Kapeluszy, wszystko 
podług najświeższych fasonów, mody i najle- 
pszego gustu. a 

Pani Erard zaprasza Szanowne Panie do od- 


| wiedzenia. Magazynu i zawiadamia, że posiada 
| również $uknie 


gotowe, STOW” 


c 


nia.--Wiadómość w Księgarni Sokołowskie-- 4 


9-wsKutnie: K—323750— km0 l 
W mowo otworzonyin Zakładzie 
Najmu. Karet, i Powozów, 
na Nowym-Świecie Nr 28, 
Przyjmiją się do 1-go Grudnia zamówienia 
na sezon Zimowy. üla życzących mieć zape- 
wnione sobie tanio karety, na- bale, Wioczo- 
ry, teatra, koncerta i maskarady. Bilet na 
każdą takową jazdę teraz zamówiony, będzie 
kosztowąć w miejsce zwykłej ceny 3 rubli, 
tylko rs. 2 kop. 50. Przyten Zakład ma ho- 
nor "zawiadomić Szanowna Publiczność, że 
w każdym także czasie przy zamówieniu | 
„większej | ilości karet” na śluby i pogrzeby, 
odsłępnie się od zwykłej ceny zuaczny pro- 
cent. vd—10--2237 


| Handel V 


Win 


ku łące 
Towarów Kolonialnych, 


egzystujący. ed. at dwudziestu w miej- $ | 
Seow ości. bardzo - zaludnionej i w bli- ff 
skości targu jest do odstąpienia. Do- są | 
wiedzieć: się «można: w «składzie Win gy | 
pp. Simona $ -Stetkiepo. j 


) R—23105—2—3 s $ | Sz 


E poleca się wyborem LI od na 
M bardzo umiarkowanych — Tamże Skład 
Fl deńskieh, z fabryki Braci TRONET 
7 burat ve GA RT mena NEA 


ES RAS T S, % 0 SERA. á 
JE 


AUKAGKICH 1 KASK 


BRACI KEMPNER, 


ulica Długa Nr 5, 


Wina naturalne, które sprzedaje od 30 kop. za butelkę, mb rs. 1 kop. 387a 
arniee i wyżej. Wina Szampańskie, nienstępujące zagranicznym, ód kóp. 75 
p rs. 2 za jedną, butelkę— Niemniej polera amatorom prawoziwe Winą Kachen p 

tyńskie, z winnie księcia Czawczawadże. " i 
sprzedaż powyższych win odbywa się także po conach oryginajnych, w Sklepie 
Stowarzyszenia «Merkury» przy miey Marszałkowskiej Nr 40. 
„Zlecenia z prowincji jak. najspieszniej, za zaliezeniem (Nachnahme) wykonywa i 
» przesyła na żądanie cenniki. franco kw DIR Ya 


PPA E PROROK ECUK CZE 


7 


l 


do Wysokiej Publiczności i Szanownych Kundmanów!! 


Kiedym w roku 1874 otworzył tu w Warszawie Magazyn ubiorów męzkich 
i sprowadzałem tylka najlepsza a trwaie francuzkie, angielskie i austrjackie. mate- 
rjały, przekonałem się, iż zadowoliłem tem Wysoką Publiczność, oraz sta- 
łych moich Kundmanów, zyskując coraz to większe zaufanie, dla tego ośmie- 
lam się niniejszem donieść, iż na obecny tak Jesienny jaki Bimowy SEZON, 
sprowadzam znów naterjały ańgielskie, dokładając wszystkich starań, by tak samo 
Wysoką Pubiikę jak i moich Szanownych PP. Kundmanów zadowolić i w za- 
ufaniu jakie we mnie położyli ich utwięrdzić.—/arazem zwracam uwagę, że nowe 
te transporty zamówione, już się znajdują na Składzie i sprzedawać je będę po 
tak możliwie taniej cenie, że każdego kupującego w podziw wprowadzę—np. 
najlepsze jesienne Sakpalto od rs. 16.—Zimowe Palto od rs. 25; Szlafroki double 
od rs. 15—Pantalony. zimowe cd. rs.-6.—Ubrania- dla chłopezyków oddaję również 
po jak najtańszej cene. Mogę więc stanąć z każdym do konkurencji, gdyż sprze- 
dawać będę odtąg ji tylko podług cen Wiedeńskich, które są niesłychanie tanie. 

Polecając się tedy Szanownym względom Wysokiej Publiki i Szanownych 
PP. Kundmanów, mam honor prosić ich o liczne zwiedzanie mego, od lat dawnych, 
pod jedną i taż samą firmą istniejącego Magazynu. 


Z wysokim szacunkiem EX. Gaa mn Gs 
Krawiec z Wiednia, Stefansplac Nr i; w Warszawie, Senatorska 
Nr 22; w Kijowie, Kriszczatek, dom Linincenkoi. k—23572—3—0 


ała PRIUS } A prz Pi 
+4 , Pya at 5:7 5 


Pu A 


ZES 


yz 


PR WER 


API 


REY te, 


kw 


Fstążek TILLÓW, Koron 


| ibn, 4 
S. Koskowski & Comp. 


.  .w WARSZAWIE, 
róg Bielańskiej i Bługiej Nr 48, 
poleca się Szanownej Publiczności, specjalnie zaś Właścicielom 
i Właścicielkom Magazynów Mód i Strojów damskich. 
K—22638—4—6 


riumeryjne 1 Kosmetyczne [i 
E.A.BBR £ £L 


BROKAR i Comp. 


nagrodzone medalem na Wystawie powszechnej Paryzkiej, 
znajdują się do sprzedania 


w. WARSZAWIE, 


w Składach: pp. Mrozowskiego, A. Gerdawy i M: Jakubowskiego, Schlagera» lApinka ££ 
i innych handiujących. jį x—2069—290 — 0 $ 


l Fabr 


RRT IAEA E T DAA D AARET Se p ERE rE | 1 d 
PEDE TEE JĄ TAE S „EIC CJ ACC p p 
Mowo-stworzom 4 
A «di p 7. . 0 a (pierwsza Warszawska), : 
a Maraz UBIÓFÓW M aig ) 5 w Warszawie, Tłomackie Nr 3 € 
6 ' RALO (dHapunn WM annn R) l 
U Mam zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność, iż z dniem 9 > poleca swe obfite zapasy strusich piór, po cenah” 
pq im Pazdziernika r. b., otworzyłem pod własną i nizkich, E niepraktykowany ch. A 
ġ Srm przy ul. Nowo-Senatorskiej Nr 4, w War- (fi |Z Pióra przyjmują się do fryzowania, prania i farbowt g 
b SZAWIE kd | Dia i w najkrótszym czasie odswieża je zupełni A 
() h NR. Pióra u mnie kupione, przyjmują się do'y 


mea 


FES 


UBIORÓW MEZKIGH. 


Długoletnia praca w tym zawodzie, tu w Warszawie w pierwszo- 
rzędnych Magazynach, jak również prowadzenie własnego. interesu 
z powodzeniem w Cesarstwie, mogą służyć za najlepszą rękojmię 
mojej gruntownej bieglości i znajomości w prowadzeniu interesu 
8 mego powołania. 

Magazyn mój zaopatrzony będzie na każdy sezon w wielki 
wybór najnowszych i najgustowniejszych materjałów angielskich, 
f francuzkich i krajowych fabryk, mogących zadowolnić najwybre- À 


PES 


a 


Magazyn 1 -= 


niejszy gust znawców, 
Polecając się łaskawym względom Szanownej Publiczności, jestem 
przekonany, iż potrafię sobie zjednać ich uznanie i zaufanie. p 


J. KOŁDRASIŃSKI. 


: UEFE CR REREIHOEZ+ E 


| x—22970—03—d 


2 


=a! Najtańsze źródło | Koleje żelazne. 
c towarów Jest ez zaprzeczenia | 


Skład przy rogu ulicy Dzikiej | 939). 3 xi, to Piotrkowa. 
i Nowolipek, dom Brauna | Warsz.- bydgoska: 
Nr 1, mieszkania Nr 10, . 


gdzie sprzedają się: 


Obrus niciany duży, z frendzlą lub bez | Pocztowy 3 klasy ..,.. 


rs. 1 kop. 10. 


G Serwet dużych stołowych, adama- } Osobowo-tfowarowy, ... 


szkowych. rs. 1 kop. 80. 


G Serwet desserowych ślicznych kop. 60. | Osobowy 2 klasy. .„.. . 
i Garnitur stołowy, szładający się z du- | Osobowy 3 klasy. .... 


żego obrusa i 6 stołowych dużych 
damaszkowych rs. 4 kop. 60. 


1 Garnitur na 12 osób, obrus ogromny i! Pasażerski. „.. ..... 


12 stołowych serwet rs. 8. 


1 Garnitur na 24 osób, adamaszkowy, | Nadwiśl. do Kowla: 


rs. 15. 


Serweta cudowna himmalajska, do salonu | Pasażerski ,,.. 


duża rs. 4 kop. 50. 


Ręczniki niciane, Śliczne po 42155 kop. | Z dworca Wiedeńskiego. 
Prześcieradła bez szwu, gotowe obrę- 
biane i znaczone, 3! łoscia długie i27/ sze= 


rokie, po rs. 1. 


z cretonu zdrowia, webowe cienkie gorse 


Koszule męzkie eleganckie wyborowe, y ka a C Z 


kołnierze i mankiety rs. 2. 


Gacie wyborowe i trwałe rs. 1. 
Koszule nocne bardzo trwałe rs. 1. 
Kołnierzyki męzkie, najnowsze faso- 


ny po 25 i 30 kop. 


Mankiety męzkie, poczwórne po 40 k. ) : ti 
Kołnierzyki damskie webowe po 30 k. I 
Creton zdrowia, na koszule 1'/, łok. sze- amo f oprze AG! : 


Szafa bibljoteczna za rs. 14, Mufka i bri. 
udowne dę- | pierz skunksowy rs. 10; Dewizka 5 


| roki po 15 kop. 

Perkal najlepszy 11/4 łok, szer. po 13 k. 

Creass pół płótno po 12 kop. za łokieć. 
U 


Flanelka drukowana. 


| senie. Łokieć po Z2 kop. 
Obstalunki adresować naieży: Róg Dzikiej 
i Nowolipek, dom Brauna, Nr 1, mieszka- 


nia Nr 0. | | aaoo s | (PECJALNĄ FABR 
Nowa Lodownia Kass żelazu 
Ek AO enn Nr 6, ogniotrwal 


Li -©--D 


w większych i mniejszych partjach. — Wia 
domość: ulica Widok Nr 7, mieszkanią 2, 
i x—17121—64—0 strowane z rozmiarami i wagą: 


Magle Wiedeńskie 


sa do sprzedania, z powodu interesów fami- 


lijnych. —Ulea Nowolipie Nr 45. 


b—23168— 1—1 


Kąpiele, Książęca 


rierwszy com od Nowego-Światu. 


ye? 


U 


x—23194—4—12 


yka 


g.| m 
Warsz.-wiedeńska: | — |--W 
Pośpieszny 3 klasy „.. | 6]—P-| gjsów 
Osobowy 3 klasy ,.,. |] 5T-| ol 5r. 
C 50 w r 10 r. 
Kurjerski 2 klasy .... |10]l5w] * 
w 
i Osobowy 3 klasy .... |.7|=T 9 Ti 
Kurjerski Ż klasy.. .. . | 2135p: 9|65 7: 
Osob. 3 kl. do Włocawka | 4142W. 
W arsz.-terespolska: zło ć trz 
Kurjerski 2 klasy „... e Pda 7347 
Warsz.- : : 
rsz.-petersburs ilor. t Be 
643 w Alaor 
serwet a-|| Pocztowy 3 klasy „„.. |1120 wW 10%; 
Nadwiśl. do Mławy: głolr: 15 że 
Facztowy. . cjów|10]! 
gip 
aua AARAA E a A 1143p: 31257. 
jeri 1511 | sjssw| 8j 
Obwodowa: ol": 
12155 a 
Potrzebny jest zaraz , 
do handlu galanteryjnego. Piorwszokstw ap 


natórska, Nr -22 


rs. 8i Spinki ze srebrnych, dużye 


i rs. 1 kop. 50: 


ją z prowincii. Wiadomość w o e 
teryjnym Włodzimierza Kaniewskieg 2 
ają 236817 


2—3, 2 


rs 6. Ulica Sienna Nr 7, mieszkania S0 
z 3—3 HIA m 

Y 

i ych 


Roberta Bo 


Nwy-Świat NE 
Wai wybór. Cenni p- 


ę 


ych 


ie 
38, 


Z 
i 


A 


bo 100 > 


x—19363—3 ZZ 
Dziś i codzień 


DE: potraw À Ja carte, wydają ei 
Y cd godziny 1-ezej do 6-tej, P 


oe 


o E 


Ne 4, | w Restauracji $. Zęciakieni? 


SP O: E h e P SAWA, 


mistch P 


prania i fryzowania bezpłatnie. 


EMANUEL SACH 


47) 


nder Tipink 


Z 


WW ie©uwRpapbww zu KO, W ięea*za 
dom Kir. Krasinskiego. 


Bogaty dobór Perfumerji 


zagranicznej i Kosmetyków, obfituje wo 


A 


co tylko Paryż, Londyn, Wiedeń i Berlin, najmodniejszego i najlepszego P 


Sprzedaż hurtowa i detaliczn. 


CEN 


„|LosBoaeno Ilersyporo BapmaBa 26 Ceuraóp 


28 


a (8 Owraópa) 18 or 


Flac Teatralny, Nr 7, f-e PZ” 
5—13864—86 —20Q «52 --17940—0_ a 


S. 


ch 


o 
wszy? 


ME 


86, 


Find La wa a ia 


sa 


” å 
| » „LA do: 
PSirrn es Tae Pua 5 rak, EA = = "ox" © 
Dnia 8 pazdziernika, 7880 roku. 
„0... Nakładem Księgarni, Składu Nut i Fortepianów 
i x e j X c A At , 2 5 cz MT $ 
| GEBEFHNERA I WOLFFA 
| W WARSZAWIE 
R wyszły: . 
-Fryderyka Chopina e YA 
| m E sa . kóp. 15. Nr 12. Pólonaise . . i`. kop. 
Ee a ea Ne ei fansene r t 30: „ 13. Prićred'un pélerin „..30 
Aa BĘZ Wszystkie Noktjurny s-5,|, 8. Lepupillon Pa 7,80: „. 14. Adicu . - . . „. „ 30 
rane wejednym tomie formatn wielkiej 8-ki. Cena kop. 75. „ 4. Berceuse. : , . p 18. Aaa U ona quasi una 4 
l i itati 5. arnoia + » . 
zeb; 3 waryskie Mézurki ; £ 4 Molańcofie | ABZZATYO „ 16. Les gouttes d'eaux. „ 30. 
rane w jednym tomie formatu wielkiej 8-ki. Cena rs. 1. *_7 Le petit soldat , 30 „ 17. La vie enfantine, „ 30. 
Zbiór Śpiewów Polskich 6 8 Le Pavo 8 FR 3 30 „/ 18. La belle tirolienne „ 30. 
z towarzyszeniem fortepianu, w formacie wielkiej 8-ki. 9. La Cascade. . „ 30. „ 19. Petite  fantaisie 
Oban: Cena kop. 60. -. ” 10. Arleguinade . » 0. ERMEER p aBa [IS niy 20. 
“muje: -1) Życzenie. 2) Wiosna. =3) “Smutna rzeka. -4)-Hu= | 7-11. Chantmontagnard p 30.. „ 20. Mazourka- de salon `, 30. 
lanka. 5) Gdzie lubi. 6) Precz z moich oczu. 7) Poseł. 8) Šli- Adolf, o 18 
P a. 486, 9) Melodja. te Wojak. 11) gł ry R. (0) P p. o. 
s Moja pieszczotka. 13) ` Vie ma czego trzeba. er- | t instructiyes. -43 morceaux fuciles et melodiques còm- 
ścień, 15 Narzeczony. 16) Piosnka litewska. ów posia R, Livre L IL Po kop. 46, f 
} = 4 i 
Zawadzki Mich. op. 341. R. Adolf, op. 12. 


5 H Chants d'Oukraine (Doumkas) pour le piano. Rs. 1. Portefeuille des jeunes pianistes. 


A i i ' Nr 6. Chanson ,d.Oukraine I- = 
Fleurs R. Adolf, op. I5. | a 7, -Verbum nobile de St. Moniuszko 
i mélodiques. Morecaux faciles sur des thèmes favoris „ 8. Paria de St. Moniuszko. ji 
t our le piano 4 4 ms. 4 - Roket PA Pta 0. 
r 11. Chanson d'QOukralne . . . . + . . . . . « kop. 30 ` 10. Jawnuta de St. SZA 
Nr 12. Polonaise de l'op. Verbum nobile „ . . . . kok. 3T F Cena każdego Nru kop. 30. 
; s p 
ź Do nabycia we wszystkich Składach Nut w kraju i za granicą. sm 
d 1 p «' . 
] = - 
DWa - : NAKŁADEM 
ODCZYTY UZUPEŁNIONE 
| eea" 0 EPIKUREIZNIE. Seoni 
| j z LU + na Kop. . 
| Więtochowskiego, za Ce P 
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PANNY 


potrzebne są zdatne i podręczne, do krawiec- 
czyzny damskiej. — Ulica Marszałkowska 
Nr 52, w Magazynie Hafner. 

D—23735— 1—1 


Potrzebne są 


„JÓZEFA ROSENDORFA , IRS” P ANNY, 


my Krako i 451/85, dom Roeslera, składająca się z 90,000 | do krawieeczyzny, w pracowni sukień.—Uli- 
pm w, ibs SĘ pri ih w najnowsze. utwory literatury oryginal- ‘ca Widok Nr 21A, lewą oficyna, 2-gie piętro. 
x tomaczonej, zaraz po wyjściu z druku. 3 - b—23726— 1—1 


Abonament przyjmuje się bez zastawu. "7 Potrzebną jest 


| p—23605—1—3 P A N N A 
NOWE MODY PARYZKIE dó sukień, dó maszyny.—Ulica Marjensztadt 


i Wr 15, drugie piętro, mieszkania 19. 
` PISMO TYGODNIOWE ILLUSTROWANE Nr 15, drugie, piętro, mieszkania 


| Fa DLA KOPERXE; oa 


Poświęcone literaturze, wszelkim gałęziom pracy kobiecej, ay” ae Penge 
Więzą; N0we Mody Paryskie wychodzą od 1-go Kwietnia r. b. w każdą Środę 


i za” 
„ W działe Mód. linstracje ubrań. kobiecych i dziecinnych, bieliżny, ró” 
Bing; robót ete., (czerpane z pisma 


—— Dv—2IT1I— 
i 


Na nadchodzące zimowe i długie wieczory. 


| a ZYTELNIA 


Polska, Ruska, Francuzka, Niemiecka i Angielska, 


e Potrzebne są 
PANNY, 
do Pracowni robót damskich M. Chojeckiej, 


rzy ulicy Nowy-Świat Nr 41. 
aria y D—23718— 1—3 


Potrzebne są 


PANNI 


La Saigon*, wychodzącego w Paryżu. m Eier 
FU dołączana jest tablica kroju lub rycina kolorowana, oraz fason z bibułk 
czy, Jtem Taruisa że jedynie tylko NOWE MODY PARYZKIE, umieszczają 
ato francuzkie wzory zastoscwane do; naszych potrzeb miejscowych. II. W dzia- 
tyku,  ZCkKim: 1. Powieści oryginalne i Hómaczone, głównie 2 angielskiego. 2. Ar- 


| 
| 
| 
aleziach pracy kobiecej, z uwzględnieniem warun= 


ły ws 4 a> | ] ; 
baj p osie nicznych 3 Sp awozdanie z Aalataśneżoć zada) h perean N kompletnie zał seare a p gk 
ż r l rstwa domowego. 5. Artykuły z dziedziny pedagogiki, dnioy 01 > ki. $i Ghea 
X A r E E are Sirtykuly] o przemyśle artystycznym. „T: Poezje. oian, or nowa ptg Anen per: mie 
dzin Wozdanie z pola literatury. 9. Sprawozdanie muzyczne, teatralne i w ogóle z dzie- | Szkania LA]. D—237 s i 
dack. sztuk pięknych, 10. Feljeton' „Z-tygodnia*. 11: Opisy rycih i sprawozdanie o mo- "RAJ PYRANIA ZE ui 
SIĄ. 38 8zczególnem uwzględnieniem wszystkiego co jest praktyczne, a niezbyt drogie, | í otrze n jest 
W któjo szenia. Osobny obejmujący arkusz, dręku DODATEK POWIEŚCIOWY, 


Brada 7 obecnie drukuje się powieść z angielskiego p.;t. Zamek Arden przez M, 
edzi ', Początek powieści tej wszystkim qowo przybywającym prenumeratorom danym 
ê bezpłatnie. Być organem wszystkich potrzeb kobiety-obywatelki. oto cel 


Francuzka, lub Szwajcarka, z dobrym 
akcentem, do dwojga dzieci, na "płd r 


i ; „id ść: Nowy=Świat Nr 3 ieszk. 8 
zanio? Pisma, do którego stalę dążyć będziemy i który przy, szczerem poparciu ogólu ab gaga ER R" O0ERQ" 1-3 ; 
Wiko, e h rodaczek owych, mamy nadzieję osiągnąć. my wj ny GA DZY 902 O MokDzTZY R S 
(PROEL i i zechni y nion 
BB pępka jka non red aa iare wiek | (soba, Młoda 
d 


oł Aa krótce umieścimy Nowellę Litwosa (Henryka Sienkiewicza), a w dziale prac | inteligentna, życzy do” towarzystwa osoby 


acych działalności kobiecej, dr ać będzi z artykułów p. Jana Jeleń- | wiekowej, lub do zarządu domu. —Tamże jest 

są 280 p. t. «Gizie praca dla ergo zka dc; Eain Pokój- do znaje A wodeieść = 
> i sa Nr 35, mieszk . 

Z dna, + WARUNKI PRENUMERATY: | Dea TAMIA Nr A 26 "czy o 
Ww dwó u: 1 Pażdziernika „Nowe Mody Paryskie'* można będzie ET A żab w ri... 
będzię ze Edycjach. Prenumerata Edycji I obejmuje tylko Dział Mód, wynosić b Miło d 
ww. Warszawie: <- j SO a A, | 

i Miesęcznie« + cse . : TB. — kop. 42. życzy, przyjąć obowiązek. 
wy Kwariaajach Je «| «0-5 2b rę RO dobrze wychowana, życzy. przyjąć obowiązek, 
U Rrr? - >. Rocznie » yee opieki = a ripe p a Apai Lód BA ji, 

COSA (i bap n na a s Sceala goi r o pe alanter 

Pienunic 18 Prowincji kwartalnie, rs; 2 kop. 14, rocznie rs. 6 kop. 40. ; epon Ni ia mód. Oferty Noe MA 

katy wykosja aN u „gbejdojącej część literacką wraz z działem Mód po p = zy Ageotusze Ogloszą, orm 


torska Nr 22, pod lit. W. »—23753— 1—3 
otrzebną jest 


i Miesięcznie . . . . «4 rail — kop. 75. ' 
i m W Kwartalnie . „. . «'. 


A. » » 25. 


S D—22936— dłóczkie aaa I SPI w 23. I ANNA 
t den : „KŻ t SMB” Uczeń klasy VIl-me i jó j | 
i pony i tUniwersy tetu Szkoły Wanstawabiój Realnej, życzy udzielać | ozdolniona U K ak mmo adresy żodtawij 
tiska N lekcyj Jub też korepetycyj.—Ulica | korepetycyj. Adresy »pvrasza się składać | stwa, k pri Opotodzie” Sas Foa int 
l udają: T19, mieszk. 28, od godz, 4 po po- | w. Kiósku na rogu ulicy Jerozolimskiej i Mar- | w Kiosku, w Og 3626: 


| — c 0—23346— 2—3 szałkowskiej pod lit. Z. J. 0—23518—2—3 D—23625— 2—3 


dla kobiet i dzieci, 
Nr 1. NIECAŁA Nr 1. 
Warunki abonamentu: 
Rocznie rs. 2. 
Półrocznie rs. 1 kop. 50. 
Miesięcznie kop. 30. 
Kaucja: rs. 2, 
p1—6—23627— 
z 
Znane przeszło od 36 lat prace moje: 


1. Przewodnik Lekarski dla mężczyzi, 


8-me zupełnie przerobione wydanie. Cena rs. 1, 


U 
2 0NANIZK, 
6-terwydanie. "Cena kop. 60. Nabyć można 
w księgarni Gebethnera i Wolfia. 
B. Rosenblum. 
Lek. prakt. w St. Petersburgu. 
D1—6—23668— 


Przyroda i Przemysł 


Tygodnik popularno-naukowy, 


Mm Mob 
obejmuje: 
Adolf Wirtz. Historja poglądów chemicze 
nych (ciąg dalszz). — Albert J.. Myer. — 


Fałszowanie piwa. O przyrządzaniu pokar= 
mów, streszczenie dzieła dra med. Józefa 
W ela. przez J. Polaka (c. d.). Alfred R. Wallace. 
Świat zwrotnikowy pod względem klimatu, 
flory i fauny, przełożył i uzupełnił dr August 
W.rześniowski, prof. uniwersytetu warszaw= 
skiego (ciąg dalszy). — Kronika: Antropolo= 
gjá, etnografja, zabytki  pizedhistoryczne: 
Wyprawa Charnaya do Meksyku. — Maory- 
sówie, — Geogratja, podróże, wyprawy nau- 
kowe: Statek Nordenskiöld. — Cecchi i Chia- 
rini. — Postępy. Włochów. w Afryce.—Hrabia 


Semelłt. = -Mikłucho <Makłaj. — Wyprawa 
francuska do Afryki. —Kdward Whymper— 
Badania „Afrykańskie. — Stacja francuska 


w.Afryce. — Z Kordofanu, — Doktór Rade. 
Mechanika, ,inżynierja, roboty publiczne: Té- 


Jefon.  — Sprowadzenie obelisku egipskiego 
do-Nowego-Jorku. = Dokończenie katedry ko- 
lońskiej. — Na okładce: Spostrzeżenia meteo- 


rologiczne, Obserwaforjum Warszawskiego. — 
Ogłoszenie. -Bibliegrafja: 1—1 —2349%1—p , 


ody Gzłowiek — 


posiadający świadectwo, z ukończonych IV-ch 
klach rządowych, poszukuje miejsca w Skle- 


| pie-korzemrym:— Wiadomość w każdym czą- 


sie, ui. Długa Nr 17, mieszk.9. nv—23300—2—2 
pd kk OJEW A A ad s AOI 


DY LZIOWIEK, 


przybyły ż prowincji, znający dokładnie rás 
chunkowość, mówiący płynnie i piszący po 
niemiecki, polsku i rusku, posiadający -do- 
bre świądectwa, poszukuje miejsca Kelnera, 
Markiera, lub.jakiego innego zajęcia. Wia- 
domość ulica Ogrodowa, Nr 10, mieszk. 10. 
v2—3—23339— 


FROTER. 


Przyjmuje wszelkie obstalunki na zapram 
wianie podłóg i posadzek w różnych kolo= 
rach, sprzątanie tychże: itp., co wykonywa 
z wszelką akuratnością: po cenach: umiarkó= 
wanych Aleja Jerozolimska Nr 28. 

Jan ewicz. 
b2—3—23412— 


Adoi Monier, 


obznajmióny dokładnie z maszyrami rolnicze= 
mi, może zarąz otrzymać zatrudnienie.—Wija= 
domość w Fabryce, przy ulicy Marszałkow= 
skiej Nr; 31. p—23340— 2 —3 


PANNĄ 


kompletnie uzdatnioną w krawiecczyznie dam- 
skiej, . życzy przyjąć odpowiednie miejscę,, 
w jednym W. większych magazynów.— Jasna 
Nr 2, mieszkania Nr 9.  p—23585—2—8' + 


podać Pan 


PANNY 


potrzebne są do robót łatwych, a delikatnych 
ulica Hoża Ñr 11, mieszk. 5, od godz. 3 do 6. ` 
Dr=23579— 2—3 


=—EPFREEFTATY A e 
Potrzeba Chłopców 
do terminu, na majstroskiem życiu, lub na 
rodzicielskiem. — Wiadomość: ulica Leopol- 

dyny Nr 36. D—23679— 1—12 


BS" Kaczy M mig li 


z parantem Instytutu * AMA Da 


lekcyj uwo domt i: na mieście, za. cengóprzýs 
stępną. — AUM OŚĆ: ulica Widok- se 
mieszkania Nr : D—-23184— 3—3 


Osoba Mioda. 


starannią wychowana, przybyła ze wsi, po- 
szukuje miejsca do zarządu domu, dozoru 
dzieci, lub pielęgnowania słabej osoby. Inte- 
resowani raczą nadesłać adresy na „Wlicę Be- 
dnarską, domu Nr D, stróż wskaże mieszkanie. 
n—23353— 2—3 


Nauczycielka 


Polka, z wyższem : wykształeeniem i minżyk h 
pószuknje lekeyj na godziny. — Wiadómoś 
Wica Chmielna Nr 54, mieszkania Nr 9. 


'D—28175=— 3—3 


Student Uniwersytetu, 


który ukończył gimnazjum z medalem i po- 
siada gruntownie języki: francuzki i niemieki 
-teorycznie i praktycznie), zyczy udzielać 
leki e. — Ulica. Świętojerska, domu- Nr 17, 
wokata. D—23246— 3—3. 


„Erancuzka: 


pragnie udzielać lekcje konwersacyj. Można 
się porozumieć od godziny 4 do 7 po południu. 
Ulica Wspólna Nr 12, mieszkania Nr p stróż 
wskaże. 'p—Ż2 EL Lal D AR HR lora 4—4 


- Rządea 


pasai użĄ w ubernie Zachodnie 
Uokwisćwa. Obeznany doskonale z Administra- 
sia Rządową i wszelkiemi iuteresami: ma- 
A ówemi. — Uprasza zostawić adres w Re- 
akcji Kurjęra: Warszaw., pod lit. J. R. 
»—23020 — 4—5 


rancuz 


z chlubną rekomendacją, utniejący także” po 
„pasku, stara się o umieszczenie.—Krakowskie- 
„Przedmieście Ńr 7, mieszk. 28, na dóle. 


n—23434— 2—3 
Poszukuje. miejsca 


Bona Niemka, 
"katoliczka, mówiąca i. pisząca PrAŃSTYSESTO 
pó niemieeku, i po polsku, z dobremi świa- 
dectwami. — Ulica Leszno Nr 25, mieszk. 19, 
w oficynie, na pierwszem piętrze, tam gdzie 
drzetórytnia, wiadomość od“ godz. 10 do 4. 

p—23284— ?—3 


Poszukuje się natychmiat uzdolnionej 


0S0BY 


do robienia Pończoch, na anecyiańje ma- 
szynie. Dobre wynagrodzónie i stałe zatru- 
dnienie. Adresy proszę składać w Redakcji 
Kür, Warsz., pod lit. A, B. C. 
p—23109— 3—3 
Do Magazynu p. „,Louizy”. 


Niecała Nr 3, potrzebne są 


Psa EA ER W” 


do spódnie. i do rękawów. »—285075—2—83 
otrzebne są 


zdatne do okryć damskich. == Uliea Freta» 


Węązka Nr 80, na trzeciem pi 
p -23687— 2 2—2 B. Nowińska. 


SANA, 


potrzebną jest, do robienia. pończoch. 4 ma- 
szynie, kom ZA m MA Pipina 
Nr 4, mieszkania 7. n—28 2— 


"NIEMKA, 


była świeżo z zagraniey, pragnie e dE 


$-konwersacji w języku niemieckim, oraz 
rysunków i robót damskich. W iadoiność 
par qicy ta Nr 3" 


WS Ta 


Ta elmistrz! 


> dóbremi a. poszukuje miejsca 
a AA zn Dworski Musi, „mazyki, >. 

ueży gruntownie na fortepianie i na wszyst 

talar frmych instrumentach. Adres: at 

się- zgłaszać na Powązki, Koj! uliey 

cznej domu Nr 7,łub w Redakcji Kur. Warsz, | 

od lit/ A. Z. »—23711— 1—1 


Osoba z lepszem wychowaniem, uczęe 


szczająca na nankę kroju, Jub do innych: rę= 
kodzielniczych zakładów, może mieć wygodne 


Pomieszczenie, 


z życiem i usługą, Pu Pracowni Sukień R 
skich, przy ulicy Żabiej Nr 4, mieszk. 11. 
v—23760— 1—3 


k dobremi 


pęk i pad szyć na ma- 


e Potrzebną jest Bona, zjężykiem francuzkim, 

do dwóch Paniónek, zę wszystkiem, Jub nie. 

Bliższa wiadomość: Nowy-Świat Nr.60, dru-- 
ie piętro, od frontu. n>—23716—= 1—3 


Paczama jest 


NIAŃKA 


w średnim .wieku, do rocznego dziecka, świa- 
dectwo ¿lùb? rekóomendacfa Jest wymaganą. 


Adres: Nowy-Świat Nr 0 igazi O dą Ka- | 


pitana Topornina. 
„Osobom potrzebującym sę kształcić w j 
z 


zyku rosyjskim, może u 
dawno przybyły do Warszawy, 31, ł 


Rossyjanin, . 
który skończył nauki w Uniwótsytócje i ma 
upoważnienie od władzy naukówej. — Bliższa 
wiadomość przy uliey Złotej, w'domu 
Nrem 8, mieszkania 15. © p=—-23728— 1— 


Potrzebnym jest 


Wspólnik 


z kapitałem od 5 do, łO*tysięcy: rsy o 'eksploa= | 


tacji torfu, „w okolicy bez leśnej. Przedsię- 
bierstwo..to. przynosi -1000%,: W epiikenoto 
być na sam. torf, lub i na majątek. — Wiado- 
ję W epris Nri 28, f siama A e j 


— POI ij ula Jóśt | 


dwóch czeladzi tapicerskich, zdatnych w swym 
fachu., Ulica Cmielna Ne aaea reri 
1—2 —23186— 


Na skutek podania 


Pa C. Skor: JIA 


DY KŻ 


(Praga) Nr 409 zamieszkałego, o wypłatę c 


iczenia w kwocie rs. 1281, "p ży M do 
ściągnięcia z odbierającego towar Praga 
Szępietówka_ Nr 6673, na któren. -wystawio- 
no przez St. Praga wr. b.! dowód zalicze- 
niowy za Nr.2052 któren zagybiono,- Zarząd ` 
Drogi; Żelaznej, Wi argzawsk0+T erespólskiej, 
wzy 

du „zaliczeniowego, aby, z takowym w. prze- 
ciągu trzech miesięcy. zgłosił się dọ, Zarządu 


i posiadanie dowodu uspra wiedliwił, pò upły= | 


wie..bowiem tego-cezasu- dowód uznanym z0- | 
stanie za nieważny a należność z niego przy- 


padająsacj P. Or Pierra, WB zostanie. 


"Do WPR jęcin* 


paryzkie, zupełnie zde i do spr 
wiaturka niema, do ókzercętowan 
śtwóch 'oktawach, zupełnie mowa, zd rs 
Widzieć można; nlien Smolna NES, misska 
nia 4, na 1-szem piętrze od frontu, od 2-ej 
P do 5-ej po potiua: n3—3—23343 


>wniap Haken 
Okryć Damskich... 


K. o) 5 


ulica Złota Ńr 12. > 
Dskuteczni5. wszelkie obstalunki 7 zakres 
krawiecezyzny damskiej wchodzące, jak naj- 
rychlej i po cenach umiarkowanych. Tamże 
potrzebne są Panny zaraz, uzdatnione, i ję 
ręczne i. do nauki. Dl—3—+231 Mee 


RÓ 


A pod 


MM: ERINBERC © 


dania kla- 


przy ulicy. Gęsiej Nr 3, poleca lampy zagra= | 
* 4 cje j 


niczne ~i stołowe szklo, RoS ben 


APTEKA 


mająca ro 
dania z. „Pro 
sowani adresować raczą 
go, w mieście Szumiacze, gear 
skiej. Dp% —5— 


Ra Mohilewa 


posiadacza w mowie będącego dowo- | 


PA 9| 


mę odofi 5/2400, ido sprze- i 
u ehoróby W Adciojaty: luteres | 
do N: O. Gruzińskie- | 


iadectyami, zna). zatwiezdaoneję=ma: | zatwiesdzonej;=ma- 


* PSSE że bilety wejścia ERO 
~ 


ielać lekcyj ae z 


tem, ‘z kra fartuchami i i ye a dra sprę- miekoin NE Sla A 
nach, jest do sprzedania, / u str domu 57 
ha Tin.  Mocościerkieju H Do «s wa, RE 
D1—2— 23740- j 
— T 
A EA aad no! = żę” + 
„Kuchnia. żelazna, ;55551" 
"re. 6,000, Ey 
|jest do sprzedania, bardzo mało używana.— p-"29758— 1. SB = 
| Tłomackie Nr 7, stróż wskaz | | er> Jest do Ea 
p1—3—2%3711— 
Jest. do wypożyczenia ortep: 
ST. s | krótki,. 2a. ra. 1 Ea. i Gare 
| na dom murowany, w pareszj polowie: war tepian 0 Śrelr ali za TO. ios piw 
| tości bez pośrednictwa, ulica W ileza Nr 22a, |. T Meadh za i 1, 2370 17 
| mieszkania 3. pl —3—23715—  . JOY. ak" 


arszaws iego Towarzystwa U 


zpieczeń 
„ Stosownie Jo semi 46 dów 49, Ustawy Po wkeżystya 


urka i 


TRS 


m m PR 


Ha IETT 


Ado DANSK AGASOPISY fi wo 
wy za as Gee ze 
M H sk 


wale tego z branią. pod nym vrz wniosek Dy rekcji W przedmioci 
w waalóda jie feg ŻA. iy 


Dyrekcja upraszająe PP. Akcjonaojuszów o uczestniczenie w zebiamay nadni 
ią w gój W na frzy. dni 
14 W, fania Paź 


Watsap z» à 


Wa "ULICA WIERZBOWA Nr 4. 


SPECJALNY MAGAZYN RDNFEKCII. 


—23400—1—1 


poleca na sezon jesienzgą Gsębiwie chpiutykk wyłoni Obry. 
cia damskie w najświeższych. fasonach,, z, najnowszych dr d 
skich i francuzkich materjałówz; Hob pepsTio—1—t 


Rs. 1000. ii 


pe qewnego-i- tyka ża interesu gotrzetm 


oka do sprzedania 


i Wans łalów st timi 


ACZ gak pit upełnie nowe, zyrządami i naczęg! 
ód r spier AT Nr goa i- tie tego ARGA fea Krochmalna » na 
Ki pe obok. domu Boezlura. r PE n AE OES Dlana 23 133m 


223565 —p Jest do sprzedania” za; wmiarkowan$ 


DOROŻKA., k 


prawie nowa, mogącą : być piter 


A f 
kaucji i e ŻY Gwiadectwa, nota. złożyć wóz, Z Jima zapazowemi koł ami. 
Bi RAC =". wieku, (kawaler), zna-. a-i- Figiel 
jący dokładnie językopolskivi rosyjski, obe=oszhooNF 670 Bliżsža Wiadomość na mp 
znany z gosnodarsti em jej mi 


łaściciela, Zielna Nr 12a, 
przy fabrykach i warszt 0 n1—3—23678— 
Jęcia w tym rodzaju, lub) pri 


iem,..zar? 
l; Po kuj o 
A po | 
zakładzie, albo też w spólń A, sh sę |. 


do interesu Handlowego: Q a 


AE AL i E" Ag pisma, gidh 


AMKA | 


zo Anii pokarmem, bez dłu 1,— W iado= 


i Akuszerki, ulica, Złota Nr.12, spodżou siabości; dwadzieścia 40% 
ii A — s do biega koni vris AR pi d? 
Wal rekw 
ai kis zs Waty ©. m yeki eirian gt ać ulica ca P 


BREE "do "Okien, Tę: a Nr SPA > 


oraz wat Wi wołdr i aty} A] Doods i aZ 
kusze, any S Way rż ulicy- | s {D iv ; b cl 4, 
nojnej „Nr. 14. - henn ] i t J 
y str y UCJ 
z materiałami piśmienpemi i alantert 
UE OSZ enie. 45, Elektoralna, kontraktem wuletni P 


r = ort 15 Września t. r. ' 


„sH.O: TE. L.. 


pod. nazwiskidiń © Warszäwskó 2 Wiśdońśki;. i 
visae vi stacji kolei w Oząstochówie, iioi 
wym świeżym * tirządzeniem, ' także zimową 
porą "będą | ogrzane pokoje, tak, żę pasiżer 
wejdzie: w .każiym czasie w ciepla mieszka= 
nia: o0:/ezem n zawiddamiam «Szanowną * Pie 
owicz mr asy) ey1-46—23781— 10 


sb gtd” SĄ eN iska, 
e 


20 „dómy, 


a WE: pół A R 


Pałasz ask 


€ z(zędziA), . rAczy zostawić pet i 


<23' 
a utro SZ O y, 3 Jena Karjera dag e > it. * => 
zma YJ Rh PO | 
Mt wyk Piec żelazny, 


ikmorffaieey; wysoki, bardzo 
strukcji, jest do 8 przednia: 
w Aptece 'J. akad 


E 


na 4-ch "regorach; w. dobrym 4 stanie, ze skrę- 


jedwabna; nieużywana, 128 © 
BONE sote BLZy: zy ai drzybowskiój Nr | przy ulicy! Sektorin So ge 1—8 


stróż wsk4że.. 


Teny 


5 


_. OERA a > 2 


mi oe Z 


WAITS 


W" > say 


w” ww ii 


a MAGAZYN BEAN ATN SZ 
` ORAZ KONFEKCJI I-OKRYĆ DAMSKICH 


„WACŁAWA KWIATKOWSKIEGO *""" 


FI Wierzbowej i Niecałej Nr 1, dom Hr. Krasińskiego, na pierwszem piętrze, 


osobiście na miejscu wyra- 
D—23129—4 — 12 


tę 
HESE J EHEER mj 
Restaracja 

|wraz z Mleczarnią 


|I Hotelu. jest zaraz do odstąpienia z: po- 
sca interesów  familijnych. W iótomoid 4 
) pana Lukasa; na Dajekance: Nr A gat kan- 
E- aaa v2—3—23. 


SESJĘ 


G 

sl 4 i 

EM najświeższe MODELE SUKIEN I © KRYĆ, z pierwszorządnych domów Paryzkich, 
tych, Z- któremi ma honor polecić się. 


"ll 
JOŁ 3-6 3--€ IE Ż< 4 


sata osobienie i sprzedaż niżej wymienionego środka, jako niezawierającego w swym | e 
e czę. lei iz r: dla gżowia, dozwolonę na. ogólnych -zasadach handlu. 


KAŻDY KTO FARBUJE WŁOSY | 


“D; pti stwierdzi, że farba z Nieejskich. Kasztanów, pod nazwiskiem _TANCRE- 
„oda je najpomyślniejsze rezultaty, gdyż bez przy gotowanią, za. użyciem jednego płynu, | 
wót razach, daje. włosom Silny «ł-xówny kolor szatyn, jako płyn roślinny nie opala | 
| 
} 


+ Sie wzdyma ich, — podobnie innym farbom i' ortga pomyślnie wpływa na porost _ PB 
"Rodzi. yi nie brudzi ciała j bielizny — ZI! te są podyktowane przez doświadczenie okil- | § 
esięcin osób, dziś stale uż wających „Tancredo i które-zobowiszują nas podać o tem 


heaep pac interesantów. na-18-2-na kolor szatyn, na czarny rs. k kop. 50.— B6t- ; 
er pobrzańskiego,. nita sy Hotel Angielski, D—17675— 1012 


M | >" (| () Q 5% 
"KAPSUŁKI MATHBY-CAYLUS 
M wyrobu, D-ra Olin Nagroda Montyon. 


j | Kap sutki Mathe -Ca lus z esencyi drze sandałowe o. w połączenin » esen- 
yahi p ~ ; A choroby a ya s t nowdupowstałe, 


balsamicznemi są zalecane. przez Jekarzęj 
biato i i adwielkie przypadłości dróg moczowych.“ 


upławy kobiet, na choroby kanału moczoweg 
Ka pozyrizienna ich forma - ujęta-w- karulk esencyonalnie połączony cżyni: użycie 
oda ho 'tołądkowi.* 


na 
OBR 
GA 
b 
10: 
E 
JE 


20 lai Gidl Widajć 


A Eem de Cygne- la-Glycerine! i 


I kwiat łabędzi glicerynowy, £ 
raz kro RÓJ 


Przystaje najlepiej do skóry przez fi 
zastop wanji gliceryny, niewidzialny $ 
M sprawia. efekt - erdowny— bo w jednej it 
i chwili nadaje skórze pożądaną świe- a 
M. żość, młodość i piękność. Czyni zbytecz- pg 
i nem. wszelkie blansze metaliczne, od 
których skóra tylko twardnieje i schnie. 
© Damy które dotąd używały rozmai- Ø 
kB tych innych pudrów, raczą przekónać 9 
j się przez użycie Kwiatu Łabędziego, de 
do wyższości | jego nad wszystkiemi in- 
nemi pudrami. 
Cena za pudełko rs. £ kop. 50. 
z puszkiem „ £ „ 65. 


l 
| 
I 
| 
| 4 Sklaq wyłączny tego pudru w, Perfumerji A 
| 


k Mathey-Gaylus mosii wem dła osób najmątlejszych i nie szkodzi w ni- 


i _(Gazetą Szpitali Paryzkich,) 

= Szczegółowy „we doda paraan ge i dò każdego flakonu, 

> m -Należy Gaył podrobień i na zahezpieczonie każdy fla- 
n Dapenisk aiai us' zaopatrzonym ii R marko fabryki 
odpis Clin e LG y! medal nagrody M F 

May wać można. w-Pazyżu u Clin et C-ie ulica”T auh Nr: 14<—w"W'arsza- 
DE A.P. wę Lae a kary J. roirahe ky K. Sierzputówskiego drogi- 


Spraye epa miej sae Ceny. 
"MAGAZYN BŁAWATNY 
Fm p | 


ww Resursie Obywatelskiej, 
na obecną porę otrzymał znaczny transport towarów: 


Aleksandra Kocha, 


Nowo-Senatorska Nr 
ainia 4 0 ii 


Meble kawalerskie 
zaraz do sprzedania za rs. 220, w do- 
brym stanie: Kanapa, 2 fotele, 6 krzeseł 
formy. kozetowej,_ stół przed kanapę orzecho- 
wy, 4 -krzęsła wyplatane, stolarskiej roboty, 
łóżko żelazne, materac włosiany, umywalka, 


stolik do kart, 2 stoliki: mały i większy 


Aksamity czarne i kolorowe 1. Miry (2 "vod rę, e kopi — 11v |-z"szufadkami, wieszadło stojące i 2 kreszuarki. 
Atlasy jedwabne czarne i kolorowe . . . . « majaada 4) zoom p” 90 > Ulica Świętojerska Ni I2A. stróż wskaże. 
TMatęrję jedyrabnę cząrrę i kolorowe . . . » « «+... .. s 1 WZ RR 52—3—25306— 
rmiry jang abne = ir dy 0% JPN . ę $ A : h 50 $ 
(Arm wełmane cza O ORO E A Usa a . is » » n A 
póy wołnikne 2 2 łokcie szerokie. „ . o. - . . . POI di haak: l AIP 2 Fortepi piany 
aszmiry wełniane czarne i kolowe 2 łokcie szerokie . , « PP ASES, | RAMA : à 
Kaszmiry na kołdry w różnych kolorach 3 łokcie.szerokie sue DOTS wz30 „ s o 6, oktawach, :wyrestauro- 
tłasy wełniane na kołdry w różnych kolorach spa Szef. , „ER 32500 , wane, Są do Ay u Fryderyka Goetze, 
~ Adamaszki wełniane w różnych. kolorach 2//, i . Szer. . Od TS. 4 »B%0 >, ulica Elektoralna Nr*19/790,.3-cie piętro. 
atenje wełniane mE pis ch kołorach ja zj a E Aab suki $ SAMI a D2>—3—23288— 
U I Wianele w różnych kolordch 2 lok, szemoa 23 s.s a „ch magiaa MIen i 
1 Koroiki wełniane na aain Woki wa w- różn. kol. rka isz. giazj ETR gp ż 
K vefki GRAY duże . ty; a) © tw m Ai Gy D E Ro. P -0 s Farai A > 
, US maluja) czarne owe STERY TĄ AU a: ba á b 
t elwety czarne PRS LR adkie i wytłaczane ua R BO m mag «65 łokieć Magaz 
— Biał Brokateli y różnych kolor. i deseniach .»po rs. 1 è =, ć 
Je- 2—28825— acha Fi s] rf r. K z weg 


p ADOH ow 8 


ZĘ" 


PRAWDZIWY LIKIER, MSIE DYŃSKI = 
KLASZTORU, FECAMP WEFRANCYI 


WIOSNĘ wzmacniający, ttawiący, wzbudzający apetyt. 
NAJLEPSZY ZE WSZYSTKICH LIKIERÓW. 
p a =) Wymaągać należy za- 
! VERITABLA LIQUEUR BÓNEDICHNE |wsze etykiety czwo- 
|" Brevetże est France Hea rograniastej n dołu 
każdej /butelki zamie- 
szczonej, i noszącej pod- 
: ~ pis Dyrektora głównego: 
Praw atuty iii O adstynówd znajduje się tylko: ` 
W Warszawie u pp. Simina £ Stockiego: Sowińskiego $ 
Siili, A. Btępkówskiego: A A.. Boeqitet'a; F. Springera; G. 
licha; E. Langnera; Kurola' Lesisz" a; Stefana Dobrycza & 
yup „Strzemińskiego 8Cp. FRAY "Schobera. 


-PRALNIA (ORONEK 


MILJI GUNDELACH, | 


y ulicy Królewskiej Nr 18, prźóniesioni została z dniem 1 Października 
raj ą Nr 9, ordoni gdzie kąpiele «Diana». 


Przyjmuje Męble w zamianie. | 


ZBAGZŃY wybór mebli gotowych 


"By ch. — 
tupicerkie, 


A Nov M O 


elegancko wykończone, 


BOA M 


TM 


Ace ou dotąd ER 


' 
| 
, 
i oraz -Szesląg w skórę, Materace z włosa, S0- 


KUPUJE MEBLE UWE ŚWIEŻEGO PASON . 
yn Mebli 
Nowych i Używanych 


* Marszałkowska Nr 60, róg Zielonego Placu, 1 i 2 piętro. 


osiadając własne warsztaty stolarskie i 
przyjmuje obstalunki na róloty: 
meblowe, tapicerskie i ae w CO 


WY I W D 


Z OSCEESH 


-PALTA NIEPRZEMAKALNE, 


od mes. H, polecają w wielkim wyborze 


F. WIERZBICKI i S-ka, 


róg Wierzbowej i Trębackiej. 


| Kójglnsze Ficove 


Damskie 
Dziecinne, 


l 

| w wielkim wyborze form i gatunków, BR 
| dają się w magazynis wyrobów  filoowych 
| 


Wierzbowa Nr flde, 


naprzeciw filarów teatru. 
I D3—17—23124— 


o sprzedania 


e aae piatan 
'’GarniturMebli 


| z czarnego drzewa gruiszkowego, j(onsówym 
I 


adamaszkiem kryty, fasonu Lonis /.—Wiae 
, domość:; Zielną Nr 29, mieszkania 2. 


D2—3—23322— 


Specjalna Fabryka 
Fasonów Gradelinowych 


egzystująca od 1857 roku, pod firmą 


Dinga Nr6 REINECKE Dluga ró, 


zawiadamia, że na sezon. obecny, zaopatrz0- 
ną została w najświeższe Moóeje - Fasonów 
grodelinowych damskich, zagranicznych, ró” 
wnież wielki wybór Fasonów własnego wy 
robn, w podług wzorów zagranicznych, które 
jako specjalność w tym zaw odzie, Snewnoj 
Publieznoścj Publiezności poleca. |_| _ vs—6—22771— 


"7 8ą do sprzedania za cenę przystępną do sprzedania za cenę przystępną 
46 h 


à Garnitury Mebli 


fa, biurko orzechowe 12 łóżka masiv dębo- 
we, u Tapicera, Leszno Nr 19. 
4—6 —2931—n 


50,000. do 80,000 łokci Placu. 


Przy zbiegu <dwóch kolei:'Nadwiślańskiej i 
Qbwadowej, 0: jedną wiorstę za rogatką Zab- 
kowską,, jest do sprzedania 50,000 do 80,000 
łokci kwadratowych płacu, pod budowę da- 
mów, , lub fabryki. Wiadomość u Rejenta 
Qiunkiewieza. 33-—3—23119— 


Reperuję Maszyny do szycia, 


anie, prędko i dobrze, Zakład mechaniczny 
tana Hennel, ulica Marsząłkowska Nr 63. 
D4 —6—22886— 


„AMJ Krowy NIGCZNE, 


| na ocieleniu, są do. sprzedania, 

, trzeby może NA. mieszkanie składające się 
z obóry, komótkj i stancji. . Wiadomość u 
y Jąścicielą domu Nr 138A.. na Pradze, za rô- 
gatką Wilenska, przy wale miejskim, Jub też 
w rogatce W pobórcy. p2—3—23470-—- 


wrazie po- 


Ba pl r tw o i S-kt. 


krajowych. i zagranicz= 


Stolarskie- 


Ii- ALL 205 = 0 


A eocaojqgun fe fau eN 


Nag a 


"3. $a 


NETE AT e NIE Wer TEE EI 


własnej fabryki 1 innyóh, 


artO 


p—2: 27 24—3—83 


Gb "S-u DPE 


Fasony z bibułki, 


przy redakcji Nowych Mód Paryzkich 
NIEGAŁA Nr 10. 

Podlug Świeżo nadeszłych modeli z Paryża 
wykonywają się, fasony sukien irokryć nao* 
becny sezon. Ceny nizkie. 

j D2—6—23430— 


DANI: Noa BO TER ABA 
u || P n 
ŁapowiedZ 

= s: ł | 
j p j | km m 
Podaje się do odgólnej wiadomości, że: 
1. stolarz Walenty Popieliński, zamieszkały 
w Warszawie, 
syn zmarłych obywateli Ignacego i Salomei 
z Pankiewieżów. Popielińskich małżonków— 
2: niezamężna Józefa Wojtyczka, zamiesz- 
kała w Wielkiem Zalesiu od 8-miu dni, przed- 
tem 8-dni w Kobylinie, przedtem 2 lata w Li- 
gniey. 
córka w Wielkiem Zalesiu żyjącego szew- 
ca Wawrzynaą i Juljanny z Jarmuszkiewiczów 

„Wojtyczków. małżonków. 

chea zawrzeć pomiędzy, sobą małżeństwo. 
Kobyliń, d. 2 Października 1860 T. 
Urzędnik Stanu 
berstein. 
D—23725—1—1 


Forma ogłoszenia. 


Na- skutek podania p. Hirscha Gottmann 
w Warszawie, przy ulicy Dzielnej pod Nr 13 
zamieszkałego, o wypłatę zaliczenia w kwocie 
r5. 45 przekazanego do ściagnięcia od odbie- 
rającego towar Praga Horodzieja Nr 13,416, 
na który wystawiony przez stację Praga, do- 
wód zaliczeniowy Nr 4,064 zaginął, — Zarząd 
Drogi Żelaznej Warszawsko - Ierespolskiej 
wzywa posiadacza w mowie będącego dowo= 
du zaliczeniowego, aby z takowym w przecią- 
gu trzech miesięcy zgłosił się do Zarządu i po- 
siadanie dowodu usprawiedliwił, po upływie 
bowiem tego czasu dowód uznanym zostanie 
ża nieważny, a należność z niego przypadają- 
ca p. Hirschowi Gottman wypłacona zostanie. 
ł p—23719—1—3 


HCURIOSUMI! 
Za bardzo nizką cenę do sprzedania lub 7a- 
miany: BIURKO antyk z pulpitem, taje- 
mniezemi skrytkami, których część jeszcze nie 
odkryta ilieznemi szufladkami, nabyte w Pa- 
ryżu pza Ministra Ks. Lubęckiego po zna- 
„komitym filozofie i encyklopedyście 
Diderot, który w ciągu lat 20-tu tworzył 
na nim najgenialniejsze swe dzieła. Na dro- 
gocennej tej pamiątee historycznej, najznako- 
imitsi statyści francuzcy kreśŚlili dokumenty 
i plany kierujące, w końcu, przeszłego stule- 
cia, największym dramatem w dziejach świa- 
ta. Świętojerska 22, m. 37, od 5—7T-ej. 
p—237:0—1—8 


| CEE E LA waz rza SMB 
Nowo-nabyty Skład 


J. Wambach, 


„przy ul. Chmielnej Nra3, vis 4 ris Zielnej, 


poleca 
Naftę prawdziwą amerykańską, 
salonowa, garniec kop. 60. 
Naftę prawdziwą amerykańską, 
'2-gi gatunek, garniec kop. 50. 
Ligroinę prawdziwą amerykań- 
ską, garniec kop: 90. 

Oliwa do palenia, oleje oraz wszelkie tłusz- 
cze; Farby malarskie, pokosty, lakiery, far- 
by do podłóg, terpentyna, wosk, pędzle we 
wszystkich gatunkach, mydło, świecie new- 
skie, krochmale, krochmaliki "tutejsze i za- 
graniczne, szkła, “knoty do lamp, kit do o- 
kien, po cenach jaknajumiarkowańszych. 

1—3 —23732—» 


Bo sprzedania 
s, bn kat!!! 


tapicerskim kilka Garniturów 
Mebli, w kreton pod pokrycie, jeden orze- 
chowy, szabowany, zagraniczny, bardzo ła« 
dny, oraz 3 szafy rozbierane, jesionowe, pod 
orzech, używane, w dobrym stanie. Szeslong, 
fotel duży, skórą kryty, obrazy olejne. 
Przyjmnją się wszelkie obstalnuki w zakres 
tapieerstwa wchodzące. Chmielna Nr 30, róg 
Marsząłkowskiej. 


J. Chojnacki, 


1—2 —23787—p 


Tr Ane 


budulec sosnowy, wysokopienny, wartości 
100,000 rs., do sprzedania, bez pośrednictwa 
osób trzecich. Odległość lasu od/ Warszawy 
w czasie godzin 5, spław rzekami Wieprzem 
i Wisłą. — Wiadomość w Składzie hurtowym 
cygar hawańskich i tytuniów P. E. Salinger, 
róg ulic: Nowego-Świątu i-Świętokrzyzkiej 
w Warszawie. »3—3—23319— ` 
W Drukarni Auryera 


w Zakładzie 


; — IV — j 
BEE” Kto ma do zbycia | Jeden lub dwa Pokoje, 


Obrazy dobre, 
starodaw. Koronki, zgłosi się do zakładu 
starożytnego, dawniej Nahke, teraz Wężar- 
ski: Krakowskie-Przedm. Nr. 12, na wprost 
Św. Krzyża, I*piętro, nadto wszelkie staroży= 
tne meble, bronzy, porcelana, fajans, 
srebra, wachlarze, sztychy, biżuter- 
je; ari ne Alo k zbroje staro- 
dawne itp. kupują się. 

A i ds? —23741—p 


Do sprzedania: 


Zegarek złoty z dewizką złotą za rs. 
130; Pismio Święte oprawne w dwóch to- 
mach starego i nowego testamentu (nowe) 
za rs. 30, Bajki n Erag (illustro- 
wane) za rs. 6: komplet Królów Polskich 
(Dzwoukowskiego) za rs. 8. "Wiadomość: wi- 
ca Królewska Nr 23, w magazynie obó- 
wia. é b1—3—23638— 


Drzewka owocowe 


jakoto: gruszki, śliwki, czereśnie, jabłka, 
renklody w gatunkach najwykwintniejszych, 
są w wielkiej ilczbie do sprzedania w do- 
brach Okęcie, na 8-mej wiorście za rogatką 
Jerozolimską. p1—3—23706— 


U Akuszerki A. P. 


Dla osób spodziewających się słabości i na 
czas dłuższy przed słabością, 8ą lipą od- 
dzielne, gdzie chora znajdzie opiekę troskli- 
wą i cenę umiarkowaną.— Krakowskie-Prze- 
dmieście Nr 22, wprost uliey Hr. Berga. 

D6—6—22896 — 


Akuszerka M.F., 


Aleja Jerozolimska Nr 21 nowy, przyjmuje 
chore, w osobnych pokojach po rs. 10 z umie- 
szczeniem dziecka, w wspólnych po rs. 5, su- 
mienna opieka i sekret zapewnia się. 
»v2—3—23520— 


U Akuszerki R. d. 


Osoby spodziewające się słabości lub przy- 
jezdne na kurację, mógą znaleźć pomieszcze- 
nie w osobnym lub wspólnym pokoju. — Nó- 
wy-Świat Nr 36. n2—5—23519— 


U Akuszerki E. P, 


róg ulicy Chmielnej i Brackiej Nr 19, od 
Brackiej sień, od Chmielnej brama, wprost 
Zgoda, są osobne Pokoje dla -osób potrzebu= 
jących odbyć słabość; troskliwa. 
opieka zapewnia. się. r6—6—22317— * 


U Akuszerki M. $. 


są pokoje dla osób potrzebujących odbyć sła- 
bość. Bracka Nr 6. 18—50—20486—p 


POROÓJ 


na 1-szem piętrze, o dwóch oknach, suchy, 

widny i cieply, z widokiem na ogrody, pię- 

knie i wygodnie umeblowany, a nawet może 

być z pościelą, jest zaraz do wynajęcia, dla 

osoby lubiącej porządek i spokojność.—Ulica 
Krucza, domu Nr 2, a mieszkania Nr 4. 
p—23208— 3—3 

Przy ulicy Królewskiej pod Nr 13, naprze- 
ciw bramy Saskiego Ogrodu do najęcia 


Dwa Pokoje 


sjonka i kuchenka, piwnica i góra wspólna, 
na.dole w oficynie, od dnia — 8 Października 
1880 roku. n3—3—923182— 


Dwa Pokoje 
a Pokoje, 
umeblowane, z kuchenką, na 1-m piętrze, do 
wynajęcia. — Chmielna Nr 5, wiadomość 
u stróża. v2—6—23460— 


Pokoje umeblowane, 


z pościelą i usługą, są miesięcznie, w każdym 
czasie do wynajęcia, przy ulicy Miodowej 
pod Nrem 3/497a, w pałacu dawniej Dyzmań- 
skich.— Wiadomość u rządcy. p6—6—+2737— 


Jest do odstąpienia 


Chambres garnies. 


Ulica Chmielna Nr 3. »6—6— 22754— 
Do.wynajęcia: 


Cztery Pokoje, 


rzedpokój i kuelinia i 2 pokoje, przedpokój 
i adiis z wszelkiemi wygodami, przy 
ulicy Chłodnej Nr T9. pO2—3—23318— 


ZEGAREK. 


W dniu 4 Października przed południem, 


idae ulicą Twardą, Żelazną, Chłodną do Ban= 


ku Polskiego, ztamtąd Przechodnią, Saski 
Ogród do Telegrafu, dalej Królewską, Mar= 


szałkowską na Plac Zielony, następnie dog| 


kolei Wiedeńskiej, zgubiono Zegarek zło- 
ty z łańcuszkiem stalowym. Uprasza się zna- 
lazcy o zwrot na ulicę Wolska Nr 40, za nas 
grodą. D2—2—23422— 


Miniatury. passylite -| z meblami i fortepianem, 1 


A "do odnaję+ 
cia, Wiadomość. w. Moria P a A a Ogło- 
szeń, Senatorska 22 ~~ n3—3—23393— 


Za rs, 200 rocznie, 

dwa. pokoje i kuchnia, na dole, do wynaję- 

cia od 8 Października, Tamka, Nr.8. - _ 
n3—3—23479— 


Do wynajęcia w każdym czasie 


dwa LOKALE, 


przy ulicy Lipowej pod Nrem 3, w blizkości 
ulicy Obożnej, w świeżem dla zdrowia po- 
wietrzy, z widokiem na piękny ogród, mogą 
nawet zastąpić letnie mieszkanie, z ceng, 
przystępną. Jeden lokal: 4: Pokoje, z których 
salon z balkonem, pasaż, kuchnia, przedpo- 
kój i duże dwie suteryny na skład: drugi: 5 
Pokoi, przedpokój, kuchnia, piwnica z wszelkie= 
mi wygodami. — Wiadomość na miejscu 
u. Stróża, ,D—23280— 5—10 


6 Pokojów 


przedpokój, kachnia, śpiżarnia i wszelkie wy- 
gody, na 1-m piętrze od frontu, z balkonem, 
z powodn wyjazdu jest do odstąpienia za 
Rs. 580 rocznie, przy ulicy Marjańskiej 
Nr 2b. 23525— 


b —3— 


POKOJ 


wygodnie umeblowany, zaraz do najęcia,— 
Wspólna Nr 14, mieszkania 5. 
p1—3—23683— 


Trzy Pokoje 


i kuchnia, na kantor, są do wynajęcia każe 

dego czasu. Wiadomość w kantorze Edw. 

Hering, Tłomackie Nr 9, 2-gie piętro. 
p1—8—23702— 


Przy ulicy Aleksandrja Nr 10, w blizkości 


i sumienna. 


Krakowsiiego- Przedmieścia jest do odnajęcia 


FOKÓJ 


ze wspólnym przedpokojem, na żądanie może 
być z usługą I samowarem. — Tamże jest do 
sprzedania błam pięknych popielic. 

mi p—23762— 1—1 


Bardzo tanio «do wynajęcia 


MIESZKANIA 


suche, ciepłe i widne, po 1, 2, 3 i 4 pokoje 
z kuchniami, spiźarkami, zlewem i innemi 
wygodami, KMażden lokal stosownie do ży= 
czenta i gustu najmijącego może być odno- 
wiony. Wiadomość u Rządcy. ‘tegoż - domu, 
ulica Złota Nr 34. (© pl--5—23/12— 


Trzy Pokoje 


nia Nr 4. 
Do odnajęcia jest na 'Nowym-Świecie pod 
Nr 30, ha 2-em piętrze” « 


Mieszkanie, 
składające się z 11-pokoi, kuehni, przedpo= 


koi, wspólnego poddasza i 2-ch piwnic. 
BR p1—5— 23701— 


STARZEC, 


potrzebuje pokoju ciepłego, suchego, przy fas 
milji bezdzietnej, z eałem utrzymaniem dzien- 
nym, miesięcznie. z ÓW adresa. upraszam 
składać pod fit. A. L. W. w Redakcji. Kur- 
jera Warszawskiego. pl —3—23464— 


Na rogu Zielonego Placu i Marszałkow= 
skiej Nr 62, jest. do wynajęcia kwartalnie 
lub rocznie, w stosunku 26 rs. na mie- 
siąc, obszerny, PĘRKAWACA kaloryferem, 
suchy i bardzo ciepły, umeblowany j 

Pr Otn ORT: 
Wjadomość na miejscu, '* - 
Jest do wynajęcia 
PO: E J 
z meblami, usługą i opałem, a na żądanie 
i ze stołem. Tamże mieszkanie dla studena, 
tów i t. p. osób; oraz Obiady atie.. 
Wiadomość u stróża, ulicą Podwal Nr 32, 
mieszkania Nr 6, /p2—3- 1— 


Jest do odnajęcia 


P K M yy; 
maż OK przyzwoitej -francuzki 
lub polki. Adres: Mazowiecka Nr 11,. mie- 


szkania Nr 8. < D3 —3—23245— 


arszau tkiego—Flaę leatralny Nr 448 (nowy 5) 


p2—2—23428— 


Sr 


Wiadomość na miejscu. pi 3—2 
Z przyczyny wyjazdu jest do- Spf 4 


stępną cenę, a to w tych dniach. 7 
WA nit T i2237 


Z powódu wyjazdu jest do odstąpienis 


„Sklep Wiktuałów, 


nek Nr 15 nowy, p1—3—23107 a 


Sklep Wiktuśłowy 
z Dystrybucją, jest do sprzedania w B% ej. 


czasie, przy rogu ulicy” Popiel, i Drewn 
PSE n8-28=-23808— 


= Sklepik 


do sprzedania w każdem czasie, w. 
punkcie za przystępną cenę, ulica Sie 
aaprzeciwko Nr 13, p3—3—23250— 


TapE 


o wynajęcia od B-go Października 


i dae D 


o jednem oknie do wystawy, 'z wiożakanf 
Ulica Szpitalna Nr 2, stróż wskaże: © 
« p2—3—2836t1-+% 

i 
WwWaelz=sek. i 


z dnia 27 Kwietnia (8 Maja) na choć 
w 


© 
u 
U 


wystawiony na 6 miesięcy, przez Nat 
Tenenbauma, na zlecenie L. Tenenbau 
ginął. Upraszam o zwrócenie tegoż do. Iwa 
o'L. Tenenbauma; stoso wnai zasttt” 
oczyniono. p—23571— 2—3 


Nagrody rs. 5! 


Przejeżdżając z ulicy Czerniakowgkie 
Plac Teatralny, zostawiono w. mig i (= 
skórzaną, w niej miarka, dwa notesy 1 
jetem białym, łaskawy znalazca zwróci w 
Nr 90, Czerniakowska, do właściciela d0% 
SI pl —3—23742— 


Do sprzedania 
Z; ej 
gila 5 


gorodu 
żenie 


POWO 


w zupełnie dabrym stanie, podróżny, 
konstrukcji i dobrego fasonu, oraz, zna” m 
partja Soku malinowego, w wyboro 
gatunku, — Zielna Nr 12. stróż wskaże 
D2—3—23606— 


Dowód. Banku łostieg 


Nr 18402, na zóstawióną wełnę za. Nrem 
za ł. Łaskawy znalazca, raczy 7 „3 
w Kantorze Banku.Polskiego. Dr -s 


agrody rs, 3. 
We wtorek rand, między! zodzłbą 6 ra 
z domu Chmielna Nr 76, wybiegły dwa fgs 
siaki, Wieprz biały i świnia biała 
grzbiecie czarnć łaty. Łaskawy zqalazó% get” 
chce; oddać takowe pod powyższy NU 
Wiadomóść u Sadowskiej. © | 


j 
1—1 —23738—P 

„—W dniu 5-b. m. wieczorem, Wł 

omnibusem kolejowym ufoniono małą % | 


KSIĄŻECZKĘ) mp 

w której znajdowało się: mappa, regeS taa 
miarowy i wykaz hypoteczny folwarku © „5, 
nyn, attestat- Teofila Vogt i rewers M „ye 
200 przez Zarzyckiego, na rzecz Wojtas?" ig 
skiego; RASY poż racz p wi- 
rzyzwoitą nagrodą, pod Nr 2 
8 Rowe-Miasto ` D1—1—286/2 7 
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wogro 

dróg dochodzi 
Bardzo tanio Wo sprzedanię p 
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rawdziwej rasy angielskiej, WS 
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iadómość u stróżą. 
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